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Historyczny Kongres Jedności
zapoczątkował nowy etap rozwoju ruchu robotniczego
Drugi dzień obrad uj auli Politechniki

W drugim dniu obrad przewodnictwo Kongresu Zjednoczeniowego 
obejmuje ALEKSANDER ZAWADZKI, udzielając głosu sekreta­
rzowi gen. Komunistycznej Partii Wielkiej Brytanii, HARRY POL- 
LITOWI.

Mówca przekazuje braterskie po 
zdrowienie dla Kongresu od repre 
zentowanej przez siebie partii oraz 
szeroko obrazuje ciężką sytuację an 
gielskiej klasy robotniczej i zdra­
dziecką politykę prawicowych la- 
bourzystów.

Na zakończenie mówca wznosi 
okrzyki na cześć przyjaźni narodów 
polskiego z brytyjskim, na cześć 
PZPR i trwałego pokoju. Schodzą 
cego z trybuny H. Pollita sala że­
gna stojąc.

Długotrwałą owacją i okrzykami 
na cześć Georgii Dymitrowa wita 
Kongres przedstawiciela Bułgar­
skiej Partii Robotniczej (komuni­
stów), członka Biura Politycznego 
tej partii Poptomowa. Przez kilka 
minut sala wznosi skrzyk: „Dymi 
trow! Dymitrow! Dymitrow!...1*

przemyśle włókienniczym podjęła
i wykonała przed terminem zobo­
wiązania Czynu Kongresowego. 
Przemawia w imieniu delegacji 
włókniarzy ob. Lewandowski.

W imieniu biednych i średniorol­
nych chłopów województw; war­
szawskiego, rzeszowskiego i wroc­
ławskiego, zrzeszonych w Związku 
Samopomocy Chłopskiej, wita Kon 
gres w towarzystwie delegatów or­
ganizacji ZSCh z tych województw, 
ob. JÓZEF LESIAK - małorol- 
ny chłop, człorrk SL. Stwierdza 
no, że wiekowe uciemiężenie i wy­
zysk biednych i średniorolnych 
chłopów zbliża się szybko do koń­
ca, dzięki dojściu do władzy w Pol 
sce ludu pracy i przodującej roli 
klasy robotniczej w Polsce, jedyne 
go prawdziwego sojusznika biedo­
ty wiejskiej i średniego chłopstwa.

Wśród długo niemilknących 
burzliwych oklasków i okrzyków na 
mównicę wchodzi Józef Cyrankie 
wicz, który wygłasza referat ideolo 
giczny.

W czasie krótkiej przerwy w prze 
mówieniu ob. Cyrank;ew:cza — 
przewodniczący obrad, ob. Al Za­
wadzki podał do wiadomości de­
legatów ostatni komunikat radio­
wy, donoszący o zdobyciu Pekinu 
przez Chińską Armię Ludową.

Na wieść tę cała wielka sala o- 
brad Kongresu wybucha entuzjaz­
mem i żywiołowymi owacjami na 
cześć bohatersk:ej Chińskiej Armii 
Ludowej. Zebrani wstają z nrejsc, 
intonując bojową pieśń światowego 
proletariatu — Międzynarodówkę. I 

Mówca wita Kongres w imieniu 
Bułgarskiej Partii Robotniczej (k) 
i jej wodza Dymitrowa, po czym 
wyraża wielką radość narodu buł­
garskiego z dokonującego się zjed 
noczenia polskiej klasy robotniczej, 
podkreśla doniosłą rolę Komuni­
stycznej Partii ZSRR w międzyna 
rodowym ruchu robotniczym. 
Stwierdziwszy, że granice Polski 
na Odrze, Nysie i Bałtyku, uzyska 
ne dzięki polityce ZSRR, są grani­
cami pokoju, i że w obronie ich 
stać będzie cały światowy obóz po 
koju, delegat bułgarski wyraża po­
dziw dla osiągnięć Polski Ludowej, 
po czym obrazuje osiągnięcia ludo 
wej republiki bułgarskiej.

Entuzjastycznie wita sala wejście 
delegacji załogi robotniczej PZPB- 
Nr 3 z Łodzi, która pierwsza w i

Reprezentanci Stronnictwa Ludowego wśród delegatów na Kongres, podczas owacji na cześć Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej. Stoją od lewej: premier Cyrankiewicz, marsz. Żymierski, min. 
B. Podedworny, poseł Juszkiewicz, wicepremier A. Korzycki, min. Dąb-Kodoł, prezes SL min. Bara 

nowski i prezes ZSCh St. Ignar.

Na wniosek Prezydium — Kon 
gres przesyła gorące, braterskie po 
zdrowienia Komunistycznej Partii 
Chin oraz zwycięskiej, bohaterskiej 
Chińskiej Armii Ludowej.

Następnie w związku z 30-rocz- 
nicą połączenia SDKPiL z PPS-Le 
wicą — Kongres wyłonił delegację 
na uroczystość wmurowan a tabli­
cy pamiątkowej w mury domu przy 
ul. Zielnej 25, w k‘órym odbyły 
się obrady połączemowe i uiworzo 
na została Komunistyczna Partia 
Polski.

Delegacji Kongresowej przewód 
niczy Franaszek Fiedler —■ b. 
członek Zarządu Głównego 
SDKPiL i KC KPP. W skład de- 
legacji wchodzą równ:eż m. in. 
min. Modzelewski i mn. Wolski.

Po przerwie, ob. Cyrankiewicz 
kontynuuje swe przemówienie, kto 
re zebrani przerywają często burz 
liwymi oklaskami. Po zakończeń u 
przemówiema delegaci intonują 
„Czerwony Sztandar ‘ i „Międzyna 
rodówkę".

W toku dalszych obrad Kon­
gres, na wniosek ob. Machno, usta 
lił następujący skład Komisji Re­
dakcyjnej Deklaracji Ideowej: 
ob. ob. Bolesław Bierut, Józef Cy­
rankiewicz, Jakub Berman, Alek­
sander Zawadzki, Franciszek Jóź- 
wiak, Adam Rapacki, Zygmunt Mo 
dzelewski, Franaszek Fiedler, Ste­
fan Matuszewski, Jerzy Albrecht, 
Stefan Jędrychowski, Leon Kas- 
man, Oskar Lange, Roman Werfel, 
Konstanty Dąbrowski, Stefan Wier 
błowsk’, Helena Kozłowska, Stefan 
Arski, Władysław, Matwin, Ta- 
deuśz Daniszewski, Marian Rybie 
ki, Leon Finkelstem, Franaszek 
Blinowski, Tadeusz Dietrich i Je­
rzy Tępi chi.

(Ciąg dalszy na str 2)

i= Powitalne pismo = 
Komitetu Centralnego

Komunistycznej Partii Zw. Radzieckiego
Do

Kongresu Zjednoczeniowego 
Polskiej Partii Robotniczej i 
Polskiej Partii Socjalistycznej.

Komhet Centralny Partii Komunistycznej Związku Radzieckie­
go przesyła Kongresowi Zjednoczeniowemu Polskiej Partii Ro­
botniczej i Polskiej Partii Socjalistycznej gorące braterskie po­
zdrowienie i życzenia powodzeni a w pracy.

Stworzenie jednolitej Partii rewolucyjnej oznacza likwidację 
rozłamu w polskim ruchu robotniczym i stanowi historyczną zdo 
bycz polskiej klasy robotniczej. Utworzenie jednolitej partii ro- 
botn:czej, opartej na ideologicznych i organizacyjnych zasadach 
marksizmu - lenmizmu, wiernej tradycjom internacjonalizmu sta. 
nowi rękojmię dalszych sukcesów w dziele budownictwa nowej 
Demokratycznej Polski Ludowej i wcielenia w tycie idei socjaliz 
mu.

Obecnie naród polski śmiało patrzeć może w swoją przyszłość. 
Polska Ludowa, zerwawszy pęta imperializmu i włączywszy się 
do demokratycznego obozu anty-imperialistycznego wkroczyła na 
nową, socjalistyczną drogę, zapewniającą szybki rozwój sil wy­
twórczych w kraju, podniesienie dobrobytu materialnego mas pra 
cuiących i rozkwit kultury narodowej. Ścisły sojusz i przyjaźń 
z kra‘ami demokracji ludowej i Związkiem Radzieckim, powsta­
ły na gruncie wspólności życiowych interesów, zapewnia nowej 
Polsce potężne poparcie i tworzy trwałe gwarancje nienaruszal­
ności wielkich socjalnych i narodowych zdobyczy narodu pol­
skiego.

Komhet Centralny Partii Komunistycznej ZSRR z głębokim 
zadowoleniem w:ta wybitne osiągnięcia polskiego ludu pracują­
cego w powojennym państwowym, gospodarczym i kulturalnym 
budownictwie kraju i życzy narodowi polskiemu i jego czoło­
wemu oddziałowi — Zjednoczonej Partii Robotniczej nowych 
sukcesów w walce z zakusami imperializmu i reakcji, w walce 
o pokój i bezpieczeństwo, o dalsze wzmocnienie demokracji lu­
do wek, niepodległości narodowej kraju, o jego rozkwit gospodar­
czy i kulturalny i postępy w marszu do socjalizmu.

Niech żyje i rozkwita wolna, niepodległa demokratyczna Pol­
ska Ludowa!

Niech żyje n"erozerwalny sojusz i przyjaźń narodu polskie­
go i radzickiego!

Niech żyje międzynarodowa solidarność mas pracujących!
KOMITET CENTRALNY 

PARTII KOMUNISTYCZNEJ 
Z. S. R. R.
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Ttyimf polskiego górnika

PRZEMYSŁ WĘGLOWY 
wflwiwł roczny plan produkcji

16 bm. polski przemysł węglowy wykonał przedterminowo państwo 
wy plan produkcyjny na rok 1948, osiągając wydobycie 67.500 tys. 
ton węgla kamiennego.

Do końca roku bież, kopalnie polskie wydobędą 70 milionów ton 
węgla kamiennego, przekraczając po raz pierwszy PRZEDWOJEN­
NY POZIOM PRODUKCJI wszystkich kopalń, wchodzących obec­
nie w skład polskiego przemysłu węglowego.

W przedterminowym wykonaniu 
zakreślonych przemysłowi węglowe 
mu zadań produkcyjnych, wysunę 
ło się na czoło Dąbrowskie Zjed­
noczenie Przemysłu Węglowego, 
które wykonanie planu rocznego 
zameldowało już w dniu 3 bm., 
osiągając wydobycie 7.609.060 ton. 
Przedterminowo wykonały również 
do dnia 16 grudnia plan roczny 
Zjednoczenia: Rudzkie, Gliwic­
kie, Bytomskie, Chorzowskie, Ryb­
nickie i Jaworznicko - Mikołowskie.

Poza zrealizowanym wydobyciem 
węgla kamiennego wykonany zo­
stał również przedterminowo w 
dniu 4 listopada plan produkcji 
węgla brunatnego, wynoszący 
4.201.050 ton oraz plan produkcji 
koksu, zamykający się cyfrą 
3.000.000 ton.

Osiągnięcie tych rezultatów moż 
liwe było tylko dzięki ofiarnej i wy 
dajnej pracy górników polskich o- 
raz harmonijnemu współdziałaniu 
pomocniczych zakładów
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Skrót referatu ideo, 
logicznego wygłoszo­
nego przez premie­
ra Cyrankiewicza na 
Kongresie PZPH po­
damy w numerze ju­

trzejszym



Pierwszy dzień obrad Kongresu Zjednoczeniowego. W imieniu ZMP wita Kongres stary działacz wi­
ciowy Stefan Ignar.

W prezydium: Prezydent Bierut (z lewej) premier Cyrankiewicz (w środku) i gen. Zawadzki.

Historyczny Kongres Jedności 
zapoczątkował nowy etap rozwoju ruchu robotniczego

(Dokończenie ze str. 1)
Na zakończenie przedpołudnio­

wej części obrad, przewodniczący 
odczytał nadesłane na Kongres po 
witania od Komitetu Centralnego 
Zjednoczonej • Żydowskiej Partii 
Robotniczej „Poalej-Syon“ oraz 
Centralnego Komitetu Bundu. — 
po czym zarządził przerwę do 
godz. 16.30.

Po przerwie obiadowej przewod­
niczący ob. Henryk Świątkowski u- 
dziela głosu członkowi Biura Poli­
tycznego Rumuńskiej Partii Robot 
niczej, Mironowi Constantinescu, 
który wita Kongres w imieniu C. K. 
Rum. Partii Robotniczej i jej przy 
wódców Georgiu Dej i Anny Pau 
ker oraz klasy robotniczej Rumu­
nii i całego narodu rumuńskiego. 
Mówca podkreślą międzynarodowe 
enaczenie Kongresu, który wzmac­
nia front pokoju w walce z imperia 
lizmem — po czym obrazuje hi­
storię i pozytywne rezultaty zjed­
noczenia rumuńskiej klasy robotni 
czei.

Z kolei przemówią członek K. C. 
Albańskiej Partii Komunistycznej, 
Michał Prifti. Wita on Kongres 
w imieniu K. P. Albanii i narodu 
albańskiego i dziękuje Polsce Lu­
dowej za pomoc na arenie między­
narodowej. Mówca obrazuje osią­
gnięcia Ludowej Republiki Albań­
skiej, korzystającej w dużej mie­
rze z pomocy i doświadczeń ZSRR.

W imieniu Niemieckiej Socjali­
stycznej Partii Jedności. (SED) wi 
ta Kongres Franz Dahlem. Zapew 
nia on w imieniu SED, że zdenazy 
fifcowane, dzięki pomocy Związku 
Radzieckiego Wschodnie Niemcy, 
nigdy już nie staną się źródłem 
agresji. Granica na Odrze i Nysie 
jest ostateczną granicą pokoju.

Burzą oklasków przyjmują zgro­
madzani meldunek o wykonaniu 
Czynu Kongresowego przez hutę 
„Ostrowiec", w której około 
TO proc, robotników należy do 
Zjednoczonej Partii. Ob. Kwiecień 
— przewodniczący Rady Zakłado­
we, huty stwierdza, że załoga huty 
„Ostrowiec" poleciła mu złożyć w 
jej imieniu przyrzeczenie wytężenia 
wszystkich sił dla wykonania no­
wych zadań kleconych jej przez kie 
rowniczikę , narodu polskiego Pol­
ską Zjednoczoną Partję Robotni-

. cza.
W imieniu 340-tytsiętenej rzeszy 

kolejarzy polskich wita Kongres 
ob. Pietrzyk, który składa meldu­
nek o wykonaniu przez kolejarzy 
rocznego planu załadunku i prze­
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wozu. Do końca b. r. plan zostanie 
przekroczony o 13 proc.

Burzą oklasków i okrzykami na 
cześć kolejarzy witają zebrani sło­
wa mówcy o zakończeniu montażu 
mostu Średnicowego w Warszawie 
i zobowiązanie całkowitego wykoń­
czenia mostu do dnia 1 lutego 
1949 r.

Przewodniczący obrad, Henryk 
Świątkowski, otwiera dyskusję nad 
referatem Bolesława Bieruta i ko 
referatem Józefa Cyrankiewicza.

W dyskusji pierwszy zabrał głos 
ob. Ryszard Strzelecki, który w 
imieniu delegacji śląsko - dąbrow­
skiej melduje 'o wykonaniu w dniu 
16 b. m. rocznego planu wydoby­
cia węgla w ilości 67,5 mil. ton. Do 
końca b. r. pracownicy przemysłu 
węglowego zobowiązują się wydo­
być 70 mil. ton węgla kamiennego 
i 5 mil. ton węgla brunatnego.

W dalszej części przemówienia 
ob. Strzelecki obrazuje walkę ro­
botników śląsko - dąbrowskich o 
socjalizm, dobrobyt i szczęście mas 
pracujących.

Witana burzliwymi oklaskami 
wchodzi na salę żona bohatera 
Wielkiej Rewolucji Październiko­
wej i jednego z organizatorów 
SDKPiL Feliksa Dzierżyńskiego — 
Zofia Dzierżyńska. Wśród niemi! 
kinących oklasków przewodniczący 
ob. Świątkowski prosi sędziwą dzia 
łączkę robotniczą o zajęcie miejsca 
w Prezydium. Zgromadzeni wita­
ją — ob. Dzierżyńska zajmuje miej 
sce obok przewodniczącego.

Następnie przemawiali: Oskar Lan­
ge, Edward Ochab, Jan Izydorczyk z 
Poznania, dr B. Koezutski z Kalisza, 
St. Daaniak z Łodzi, Roman Wedel, 
St, Zawadzki, Kazimierz Rusinek j ob. 
Bolińska,

Na salę wchodzi, witana burzli­
wymi oklaskami, ośmioosobowa de­
legacja załogi Wrocławśkej Fabryki 
Wagonów. W imieniu załogi 
PAFAWAG-u wita Kongres ob. Sta­
nisław Kozłowski — przodownik 
pracy, wyrabiający stale ponad 
300% normy. Składa on meldunek 
o wykonaniu przez załogę wszyst­
kich zobowiązań przedkongreso­
wych, zarówno w dziedzinie pro­
dukcyjnej, jak i remontów domów 
robotniczych f budowy urządzeń 
socjalnych. Melduje również, że we 
współzawodnictwie pracy między za 
togą PAFAWAG-u i- kopalnią 
„Victoria“, zwyciężyli robotnicy Fa­
bryki Wagonów.

Wychodzącą delegację robotników 
wrocławskich sala żegna „Między­
narodówką". Przewodniczący ob. 
Świątkowski odczytuje depesze po­

witalną, nadesłaną przez Komuni­
styczną Partię Indii, której delegaci 
nie mogli przybyć na Kongres, 
wskutek prześladowań stosowanych 
przez rząd Pandit Nehru.

Obrady drugiego dnia Kongresu 
zamyka odczytanie depeszy gratu­
lacyjnej od premiera Czechosło­
wacji — Zapotocky‘ego, przejeżdża­
jącego przez Warszawę, wraz z rzą­
dową delegacją czechosłowacką, W 
powrotnej drodze z Moskwy.

Przewodniczący zarządza przerwę 
w obradach Kongresu do dnia 17 
bm., godz. 10 rano.

Demonstracje bezdomnych mieszkańców
w Londynie

Gmach londyńskiej rady miej­
skiej był terenem demonstracji bez 
domnych mieszkańców stolicy, któ 
rzy domagali się od radców przy­
śpieszenia wykonania planu budo­
wy tanich mieszkań robotniczych.

Według oficjalnych danych, w 
Londynie znajduje się 158 tysięcy 
bezdomnych rodzin.

Posiedzenie rady miejskiej zosta 
ło przerwane przez zgromadzoną 
na galerii publiczność w momencie, 
kiedy rada odrzuciła zgłoszony 
przez komunistów projekt rezolu­
cji, domagający się energicznej 
akcji na rzecz taniego budownic­
twa mieszkaniowego.

Demonstranci, którzy zaprotesto

Pekin — downa stolica Chin 
zajęta przez wojska BaeSowe

Agencja Reutera, donosząc o zajęciu w nocy ze środy na czwartek 
Pekinu przez wojska ludowe, stwierdza, że dowódca wojsk kuomintan 
gowskich w Chinach północnych 
niewoli. W czwartek rano wojska 
ostatni port kuom: ntangowski w
Miasto Pekin, zwące się po chiń­

sku Pei-czing (północna stolica), li 
ozy według ostatniego spisu ludno 
ści 1.600.000 mieszkańców. Miasto, 
było dawniej stolicą Chin, obecnie 
zaś jest stolicą prowincji Hopei. 
Pekin leży 55 km od Wielkiego 
Muru. Miasto składa się z trzech 
części: tzw. cesarskiej, właściwej 
chińskiej i mandżurskiej, zamiesz 
kałej również przez Europejczy­
ków,

Pekin jest jednym z najpiękniej­
szych miast chińskich i otrzymał 
miano „miasta ogrodów".' Znajdu-

Na terenie całej Białoruskiej 
SRR trwają przygotowania do wiel 
kich uroczystości, jakie odbędą się 
iv dniu 1 stycznia 1949 r. z okazji 
30 rocznicy istnienia Republiki.

W ciągu 30 lat Białoruś prze­
obraziła się w kraj o silnie rozwi­
niętym przemyśle i wysokiej kultu­
rze. Podczas gdy w 1918 r. na te­
rytorium dzisiejszej Republiki znaj 
dowala się tylko jedlna wyższa 
uczelnia, to obecnie w samym Miń 
sku istnieje 12 wyższych uczelni 
i instytutów. Ponadto uruchomio­
no szereg filii tych instytutów w ta

Wielki sukces prof. Joliot-Curie
W środę, 15 bm., o godzinie

12.12 słynny uczony francuski prof. 
Joliot - Curie puścił w ruch w f°r 
cie Chatillon pierwszy we Francji 
stos atomowy.

Prasa paryska zamieszcza powyż 
szą wiadomość na czołowym miej­
scu, podkreślając, iż sukces ten 
osiągnięto bez pomocy technicznej 
z zewnątrz. Prof. Curie wyzyskał 
dla puszczenia w ruch stosu ato­
mowego tlenek uranu, a nie uran 
w formie metalu.

Paryskie wydanie „New York 
Herald Tribune" podkreśla, że

Francuska Gen. Konfederacja Pracy 
protestuje przeciwko antyrobotniczej polityce rządu

Biuro Gen. Konfederacji Pracy 
opublikowało komunikat, w któ­
rym zajmuje stanowisko wobec 
szeregu aktualnych zagadnień. Na 
wstępie CGT złożyło energiczny 
protest przeciwko zamordowaniu 
działacza związkowego Houlliera, 
oraz przeciwko antyrobotniczym 
projektom ministra Marie.

wali głośno przeciwko polityce 
mieszkaniowej londyńskich władz 
miejskich, zostali siłą usunięci z 
sali posiedzeń.

Nowa partia odwetu 
w Bizonii

Wielkie poruszenie wywołała w 
Paryżu wiadomość, że w Bizonii 
ma być utworzona nowa reakcyjna 
partia polityczna pod nazwą „Bund 
Deuscher Etneuerung", której ce­
lem jest przyłąjozenie Alzacji i Lo­
taryngii do Niemiec oraz rewizja 
granity polsko • niemieckiej. Sta­
tut tej partii został opracowany 
przez b. przywódcę hitlerowskiego 
Otto Steassera, przebywającego o- 
becnie w Kanadzie.

gen. Fu-Tse-Yi został wzięty do 
ludowe zdobyły także Tang-Ku, 
Chinach Północnych. 

kich miastach, jak Witebsk, Homel, 
Mohylew, Orsza i inne. W 1929 r. 
utworzono w Mińsku Akademię 
Nauk Białoruskiej SRR, która bę­
dzie obchodzić wkrótce 20-lecie 
swego istnienia. Gmach Akademii 
był całkowicie zniszczony przez hi 
tlerowiców, a znajdujące się w nim 
bezcennej wartości dzieła spalone 
lub rozgrabione.

Obecnie gmach jest w pełni od­
budowany. Uczeni pracują nad 
wielotomowym dziełem z historii 
Białorusi, którego poszczególne 
części ukazały się już w druku.

sukces uczonego francuskiego prze 
kreślą — już oficjalnie — monopol 
Stanów Zjednoczonych w dziedzi­
nie energii atomowej.

„Humanite" stwierdza,- że ze­
spół prof. Curie napotykał w swej 
pracy na poważne trudności, jak 
brak odpowiednich urządzeń i od­
powiedniego pomieszczenia. Jed­
nakże dzięki ścisłej i zgodnej 
współpracy uczonych, techników t 
robotników pod przewodnictwem 
prof. Curie, trudności te zostały 
przezwyciężone.

W komunikacie zaprotestowano 
również przeciwko decyzji rządo­
wej, przyznającej dodatki miesz­
kaniowe jedynie 330 tysiącom ro 
dżin na 2 miliony rodzin robotni­
czych. Wezwano również wszyst­
kich pracowników do kontynuowa 
nia akcji na rzecz uzyskania 25% 
podwyżki płac odpowiadającej 
zwyżce komornego, która będzie 
.'obowiązywać od 1 stycznia 1949 g,

umów handlowych 
z Rumunią i Durnej

W wyniku rokowań, które toczy 
ły się w Warszawie, w dniu 16 bm. 
podpisany został w Ministerstwie 
Przemysłu i Handlu polsko - ru­
muński układ handlowy na rok 
1949, przewidujący wzajemną wy­
mianę towarową w wysokości oko­
ło 25 milionów dolarów.

14 grudnia rb. została podpisana 
w Warszawie na okres roczny urno 
wa handlowa polsko - duńska. No­
wa umowa przewiduje znaczny 
wzrost wzajemnych obrotów w po 
równaniu z rokiem poprzednim.

■ śla, że ta linia kolejowa ma ogrom 
ne znaczenie dla obrony Nankinu.

Wojskowe koła kuomintangow- 
skie przyznają, że na północ od 
Peng-Pu zostały otoczone trzy ar­
mie nacjonalistyczne. Wojska lu­
dowe, znajdujące się na północny 
zachód od Suhsien wzmogły swój 
nacisk na wschód od Peng-Pu.

NOWY JORK. PAP. — Na 
froncie południowym sytuacja nie 
uległa zasadniczym zmianom. Woj 
ska kuomintangowskie, otoczone 
między Suczou a Nanfcinem, nadal 
nie mają najmniejszych szans wy 
dobycia się z okrążenia. Dowódz­
two Czang-Kai-Szeka ściąga z po­
łudnia do Nankinu wszelkie roz- 
porządzalne posiłki i fortyfifcuje 
miasto.

ją się tam dwa uniwersytety boga­
to wyposażone w wartościowe księ­
gozbiory.

PARYŻ. PAP. —■ Agencja Fran 
ee Presse donosi, że w czwartek ra 
no chińskie wojska ludowe wkroczy 
ty do Pekinu.

LONDYN. PAP. — Jak donosi 
agencja Reutera lotne oddziały chiń 
skiej armii ludowej, działające na 
tyłach nieprzyjaciela, zsiszczyły 30 
km toru kolejowego linii komuni­
kacyjnej łączącej Ling-King z Nan 
kinem i Peng-Pu. Agencja podkre



PODST AWY IDEOLOGICZNE
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej

Skrót referatu Prezydenta B. Bieruta wygłoszonego na Kongresie P.Z.P.R.
Towarzysze!
Obecny Kongres Zjednoczeniowy— 

to wielkie i radosne przeżycie dla 
każdego człowieka pracy w naszym 
kraju. Na tę chwilę wielką i rado­
sną długo czekała cała polska kla­

Historyczna droga polskiego ruchu 
robotniczego

Zjednoczenie polityczne klasy ro­
botniczej w Polsce jest uwieńcze­
niem długiej i bogatej w doświad­
czenia bojowe drogi, którą w ciągu 
trzech ćwierci stulecia przebyła pol­
ska klasa robotniczą. Była to droga 
zaciętej, uporczywej, nieubłaganej 
walki klasowej — droga wzniesień 
i odpływów, tragicznych załamań i 
odrodzonych nadziel, klęsk 1 zwy­
cięstw, wielotysięcznych ofiar i bo­
haterskiego hartu.

Naszym zadaniem jest uświado­
mić sobie jakie wnioski wypływają 
dla nas na dziś z przebiegu tej dro­
gi, którą przeszła w swym rozwoju 
polska klasa robotnicza, czego uczą 
nas 70-letnie doświadczenia ruchu 
robotniczego, który dziś na obecnym 
Kongresie Zjednoczeniowym święci 
wspaniały triumf zwycięstwa. Są to 
doświadczenia niezwykle pouczające. 
Potwierdzają one w całej rozciągło­
ści słuszność wielkich odkryć nauko 
wych o prawach rozwoju społeczne­
go, które 100 lat temu sformułował 
Mars, zaś przełomowym wnioskom 
z tej analizy dał bojowy, programo­
wy wyraz w słynnym „Manifeście 
Komunistycznym" z 1848 r.

Z podstawowych założeń „Manife 
stu Komunistycznego" wynika, że 
w społeczeństwie kapitalistycznym 
rewolucyjny ruch masowy, n-.osący 
z sobą zmianę systemu wytwarza­
nia, opartego na wyzysku człowie­
ka przez człowieka — „możliwy jest 
tylko Jako klasowy ruch robotni­
czy" (Lenin), To znaczy, że tylko 
klasa robotnicza zdolna jest stanąć 
na czele mas wyzyskiwanych 1 uci­
skanych, znieść zwyrodniały system 
kapitalistyczny, wyzwolić na zaw­
sze całe społeczeństwo od wyzysku,

Kongres Zjednoczeniowy zwycięstwem
marksizmu-leninizmu

Obecny Kongres Zjednoczeniowy 
polskiej klasy robotniczej jest rów­
nież jednym z etapów zwycięstwa 
walki klasowej, opartej na podsta­
wowych założeniach nauki i prakty­
ki historycznej marksizmu - leni- 
nizmu.

Polski ruch robotniczy rósł j doj­
rzewał do tego zwycięskiego etapu 
dzisiejszej swej świadomości przez 
70-letnl z górą okres twardej walk1 
z wrogiem klasowym, przezwycięża­
jąc swe wewnętrzne wahania ideoló 
giczne.

Wynikiem tej twardej 70-letn!ej 
walki jest nasze państwo ludowe, 
jest nowy ustrój społeczny demo­
kracji ludowej, który prowadzi do 
socjalizmu. Wynikiem tej walki jest 
dzisiejsza przodująca rola polskiej 
klasy robotniczej w narodzie i pań 
siwie. Wynikiem tej walki jest dzi­
siejszy Kongres Zjednoczeniowy, na

Okres narodzin ruchu robotniczego
W latach 70-tych ubiegłego stulecia 

rozpoczyna się w Polsce żywszy roz­
wój przemysłu, który koncentruje 
Eię głównie na terenie dawnego za­
boru rosyjskiego, wykorzystując 
szcze /lnie pomyślne warunki otwar 
tych rynków olbrzymiego teryto­
rialnie państwa.

Warunki bytu i pracy robotników 

sa robotnicza, żywo interesują się 
Kongresem również szerokie masy 
chłopstwa polskiego i inteligencji 
pracującej. Uczuciem głębokiej sym 
patii wita tę Chwilę olbrzymia więk 
szość naszego narodu.

ucisku i walk klasowych, zbudować 
nowy system wytwarzania, oparty 
o świadomą gospodarkę planową.

Potwierdzeniem słuszności założeń 
marksizmu jest przede wszystkim 
ustrój socjalistyczny, który urzeczy­
wistniały zwycięsko narody ZSRR 
na 1/6 części świata, partia Lenina 
i Stalina była pierwszą, która reali­
zując wytrwale i konsekwentnie 
naukę marksizmu j rozwijając ją, 
dalej, w nowych warunkach imperia 
lizmu, wysunęła się na czoło świa­
towego ruchu robotniczego.

Rewolucja proletariacka w 1917 r. 
otworzyła nową epokę historycz­
ną, znosząc stary system produkcji 
kapitalistycznej, który w okresie 
imperializmu ńie może istnieć bez 
pustoszących ludzkość wojen, który 
niesie już społeczeństwu nie postęp, 
a klęski, który grozi ludzkości za­
gładą lub zdziczeniem.

Obaliwszy system produkcji ka­
pitalistycznej, gdzie jedynym reguła 
torem społecznego podziału pracy 
jest rynek i periodyczne kataklizmy 
kryzysów — społeczeństwo socjali 
styczne w ZSRR stworzyło nowy 
system produkcji, oparty na uspo­
łecznieniu środków produkcji i go­
spodarce planowej, gdzie zasadni­
czym regulatorem społecznego po­
działu pracy jest świadomie działa­
jąca wola człowieka. W takim sy­
stemie wytwarzania społecznego nie 
może być wyzysku, nie ma w nim 
w ogóle miejsca dla wyzyskiwaczy. 
Dlatego też społeczeństwo socjali­
styczne w ZSRR nie zna już klas an 
tagonistycznyeh- i osiągnęło już dziś 
całkowitą jedność moralno - poli­
tyczną, to znaczy wolne jest od we­
wnętrznych walk klasowych.

który spogląda i któremu przysłu­
chuje się dziś z uwagą i sympatią 
olbrzymia większość naszego naro­
du. Naszym zadaniem jest dać wła­
ściwą ocenę tej drogi, którą przeby­
ła polska klasa robotnicza, wskazać 
nie tylko na jej osiągnięcia, ale i na 
przyczyny, które hamowały jej roz­
wój i opóźniały zwycięstwo.

Spróbujmy — oczywiście w nader 
skróconym 1 ograniczonym z ko­
nieczności obrazie — przypomnieć 
najważniejsze etapy rozwoju w pol­
skim ruchu robotniczym, biorąc za 
podstawę te szczególne warunki eko 
nomiczne i polityczne w jakich wzra 
stał i rozwijał się w Polsce system 
gospodarki kapitalistycznej.

W celu większej jasności tego o- 
brazu wypadnie odróżnić kilka o- 
kresów, którym odpowiadają posz­
czególne etapy polityczno - organi­
zacyjnego t ideologicznego rozwoju 
ruchu robotniczego. 

są w tym okresie wprost niewolni­
cze. Dzień roboczy trwa od 12 do 
14 i więcej godzin, zależnie od woli 
fabrykanta. Nie ma jakiejkolwiek 
ustawowej ochrony pracy, wyzysk 
robotnika Jest absolutnie nieogra­
niczony. Wypadki walki strajkowej 
są jeszcze niezwykłą rzadkością, 
stają się nieco częstszym zjawi­

skiem w latach 80-tych, a w następ­
nych dwóch 10-leciach przybierają 
już charakter burzliwy.

Pierwszą partią polityczną, która 
podjęła w Polsce sztandar walki kla­
sowej w duchu Ideologii marksizmu, 
była „Socjalno-rewolucyjna Partia 
.Proletariat". Jej najwybitniej^ym 
twórcą, Ideologiem i przywódcą był 
Ludwik Waryński, który w 1877 ro­
ku powrócił do Polski po ukończe­
niu studiów w Petersburgu, gdzie 
zetknął się z kółkami tamtejszej 
młodzieży rewolucyjnej.

Powstanie party w r. 1882 poprze­
dzała niezwykle żywa organizacyjna 
praca kółkowa, propagandystyczna i 
agitacyjna, którą kierował Ludwik 
Waryński, od chwili powrotu do kra­
ju. Ale już w r. 1878 na te pierwsze 
zarodki organizacji rewolucyjnej 
spadły areszty i represje, które z ro­
ta na rok przybierały na sile. Mi-

Działalność „Proletariatu" to okres 
budzenia się polskiego ruchu 

robotniczego
Niestety w okresie formowania się 

pierwszej rewolucyjnej partit robot­
niczej w Polsce nie było jeszcze w 
Rosji odpowiedniej politycznej or­
ganizacji robotniczej. Jedyną wów­
czas organizacją rewolucyjną w Rosji 
była „Narodnaja Wola". „Narodnaja 
Wola" wywarła poważny wpływ na 
rozwój pierwszej w Polsce partii ro­
botniczej, ale wpływ ten pociągnął za 
sobą stopniowe przekształcenie się w 
organizację spiskową, oderwaną od 
mas.

Niewątpliwie do ideologicznego 
spłycenia ,Proletariatu" przyczynił 
się fakt wczesnego aresztowania 
przez policję carską (już We wrześ­
niu rota 1883) Ludwika Waryńskie­
go — najznakomitszego przywódcy 
i organizatora partii, jej teoretyka, 
propagandysty, agitatora, jednego z 
najbardziej utalentowanych, ofiar­
nych i bohaterskich wodzów, jakie­
go wydał z siebie polski ruch robot­
niczy już w zaraniu swego rozrwoju.

Określając przyczyny, które spo­
wodowały wypaczenie linii partii 
„Proletariat" bliższej na ogół w 
pierwszym okresie podstawowym za­
łożeniom marksizmu, można by jako 
najgłówniejsze podkreślić następu­
jące: 

Widok sali kongresowej. Stoją (od lewej): Marszałek Sejmu Kowalski, wicepremier Gomułka, pre- 
mier Cyrankiewicz, Marszałek Żymierski, min. Podedworny, z-ca sekr. gen. SL Juszkiewicz, wicepre- 
nuer Korzyckij min. Dąb-Kocioł i prezes SL Baranowski. — — -

mo to — najsroższy terror nie jest 
już w stanie złamać walki rewolu­
cyjnej, która przechodząc różne eta­
py nasilenia, staje się zarzewiem 
coraz szerszego ruchu robotniczego.

Z tych względów działalność Lu­
dwika Waryńskiego i partii „Prole­
tariat" stanowi pierwszy i niezwy­
kle doniosły etap narodzin walki 
klasowej. Historyczną zasługą tej 
partii jest to, że wniosła ona po raz 
pierwszy w świadomość polskiego 
proletariatu najogólniejsze zasady 
marksistowskiej ideologii rewolucyj­
nej. Wpajała ona w polską klasę 
robotniczą zasadę solidarności mię­
dzynarodowej, uczyła ją, że ustrój 
kapitalistyczny jest systemem świa­
towym i usunąć go może tylko re­
wolucyjna walka proletariatu zorga­
nizowanego pod hasłem „Manifestu 
Komunistycznego": „Proletariusze
wszystkich krajów łączcie się!"

4 Pierwszą przyczyną był zarod- 
I kowy dopiero okres rozwoju ru­

chu robotniczego. Od teoretycznego 
poznania ogólnych zasad naukowego 
socjalizmu do umiejętności ich prak­
tycznego zastosowania w konkret­
nej sytuacji politycznej jest dystans 
dość odległy, wynikający z braku 
doświadczenia. Słabością partii by­
ło to, że wysuwając wielkie hasła re­
wolucyjne nie wskazywała najczęś­
ciej drogi, która prowadzi do ich 
urzeczywistnienia.

2 Wysuwając bezpośrednie hasło 
rewolucji socjalistycznej partia 

przeskakiwała poprzez konieczny w 
sytuacji ówczesnej etap przemian 
burżuazyjno-demokratycznych, któ­
re już znacznie wcześniej dokonały 
się w krajach zachodniej Europy 
ale do których dop:ero ledwie doj­
rzewały warunki na terenie Rosji, 
rządzonej przez carat.

Rozbicie ruchu robotniczego przez 
wciskający się nurt nacjonalistyczny

W latach 90-tych kapitalizm w Pol 
sce i w Rosji wstępuje w okres jesz­
cze szybszego rozwoju. Zarówno 
koncentracja jak i mechanizacja 
przemysłu czyniła szybkie postępy. 
Koncentrację kapitału ułatwiał i

Te hasła rewolucji burżuazyjno- 
demokratycznej przerastającej w re. 
wolucję socjalistyczną, mogła wysu­
wać tylko partia robotnicza w soju­
szu z chłopstwem, które było zainte­
resowane w całkowitym wyzwoleniu 
się z ucisku obszarników i w zmia­
nie stosunków na wpół feudalnych 
na wsi.

Jedyną polską partią polityczną, 
która podniosła w tym okresie wy­
soko sztandar walki z despotyzmem 
— był „Proletariat". e

Przywódcy tej partii rozumieli, że 
obalić rządy samowładcze można 
tylko we wspólnej walce z ludem 
rosyjskim. Ale nie mieli oni wów­
czas jeszcze dokładnie przemyśla­
nego programu walki o hasła częś­
ciowe, o zdobycze demokratycże i to 
nie tylko w walce z uciskiem naro­
dowym, jak to się im zazwyczaj za­
rzuca upraszczając jednostronnie ich 
rzeczywiste braki, ale nawet w naj­
bardziej żywotnej dziedzinie żądań 
ekonomicznych, jak walka o usta­
wowe skrócenie dnia roboczego, któ­
ry przekraczał z reguły 12 i 14 go­
dzin na dobę, walka z rabunkowy­
mi oszustwami w dziedzinie płac, 
o zniesienie niesłychanie rujnujące­
go robotników systemu kar.

3 Wreszcie Częściowe podporząd­
kowanie się przywódców „Pro­

letariatu" terrorystycznej taktyce 
„narodników" raczej w teorii niż w 
praktyce, świadczy o tym, że nie 
zdawali oni sobie sprawy z drobno- 
mieszczańskiego oblicza „narodni­
ków" i pozwolili narzucić sobie ich 
pseudo -rewolucyjną taktykę terrory­
styczną, która w istocie swej była 
odbiciem braku wiary w żywotność 
i siłę proletariackiej walki klasowej. 
Nie zamykając oczu na braki i sła­
bości tej organizacji pamiętać nale­
ży, że działalność „Proletariatu" — 
to wspaniały i bohaterski okres bu­
dzenia się, kształtowania 1 ubojowie­
nia polskiego ruchu robotniczego.

przyśpieszał rozwój towarzystw 
akcyjnych.

Wraz z szybkim liczebnym rozwo­
jem klasy robotniczej rozszerzała się 
walka o warunki bytu i pracy.

(d. o. na str. 4)
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Wzmaga się j staje się coraz bar­
dziej masowym ruch strajkowy. Mi­
mo ciężkich represji j aresztów od­
radza się wciąż działalność partii 
„Proletariat".

Ale w miarę tego, jak rosła rola 
klasy robotniczej, wzmacniały się 
tendencje ze strony różnych grup 
inteligencji drobnomieszczańskiej, 
zwłaszcza na emigracji, do wyko­
rzystania ruchu robotniczego dla 
koncepcji ideologicznych o kierunku 

Linia podziału uj

POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARHI ROBOTNICZEJ
naejonalistycznym. W koncepcjach 
tych przejawiała się chęć ścierania 
ostrej walki klasowej, osłabienia jej 
napięcia rewolucyjnego i skierowa­
nia go na tory reformistyczne!

Jakie było podłoże ścierania 
tych dwóch nurtów w polskim 
chu robotniczym?

międzynarodowym 
ruchu robotniczym

się
ru-

W latach 90-tych ubiegłego wieku, 
w uprzemysłowionych krajach świata 
kapitalizm wszedł w ostatnie sta­
dium swego rozwoju — w okres 
imperializmu, tj. wszechwładnego 
panowania monopolów i kapitału fi­
nansowego. Następuje gwałtowne 
zaostrzenie wszystkich sprzeczności 
systemu kapitalistycznego, w pierw­
szym rzędzie przeciwieństwa mię­
dzy pracą i kapitałem. Zaostrzanie 
się walki klasowej i szybkie dojrze­
wanie materialnych przesłanek ustro 
ju socjalistycznego w łonie kapita­
lizmu przy jednoczesnym postępują­
cym procesie gnicia tegoż kap: ta 
lizmu — staWia przed proletaria­
tem, jako bezpośrednie zadanie re­
wolucyjną walkę o władzę. Stosu­
nek do imperializmu i zagadnienia 
walki o władzę — oto linia podziału 
w międzynarodowym ruchu robot­
niczym na dwa przeciwstawne sobie 
odłamy: reformistyczny J 
rewolucyjny.

Lenin stał zdecydowanie 
cie rewolucyjnej nauk}
Marksa i z całą mocą występował 
przeciwko próbom jej rewizji, Le­
nin dowodził, że kapitalizm mono­
polistyczny można obalić jedynie 
drogą rewolucji socjalnej, że walka 
o reformy to tylko środek pomoc-

klasowo-

żuazjj średniej i drobnej, którą naj­
bardziej uderzała konkurencja ze 
strony uprzywilejowanego kapitału 
rosyjskiego — staje się wyrazicielką 
pewnych dążeń odśrodkowych. Bur- 
żuazja usiłuje podporządkować so­
bie głęboki prąd patriotyczny, wy­
rastający z samych mas i przybie­
rający charakter rewolucyjny po 
to, by skierować go w łożysko nacjo­
nalistyczne.

Wobec podziału Polski na 3 zabo­
ry, powstawały w polskich klasach 
posiadających różne orientacje i ra­
chuby na konflikt zbrojny pomiędzy 
zaborcami. W obozie bui iuazyj- 
nym, zwłaszcza w szeregach drobno 
mieszczaństwa j inteligencji pocho­
dzenia szlacheckiego rozwijał 
kierunek nacjonalistyczny, 
przykrywał się 
stycznym po to, 
do robotników.

Polska Partia
rzona na zjeździe paryskim w 1892 
roku była partią bojowego nacjona­
lizmu, usiłującą zepchnąć proletariat 
z drogi walki klasowej i zaszczepić 
mu burżuazyjną ideologię jedności 
narodowej.

PPS była partią ugodową, refor- 
mistyczną, stojącą na . gruncie soli­
daryzmu z polskimi klasami posia-

się 
który 

frazesem śocjali- 
aby znaleźć dostęp

Socjalistyezna ulwo

na grun- 
Karola

mczy w decydującej walce o władzę dającymi. Była też‘partią nacjona- 
polityczną klasy robotniczej, o dyk­
taturę proletariatu, która oznacza 
zdruzgotanie machiny państwowej 
burżuazji i stworzenie własnego 
państwa proletariackiego. Zgodnie 
z hasłem Manifestu Komunistycz­
nego: „Proletariusze wszystkich kra 
jów łączcie się!" Lenin broni zasa­
dy internacjonalizmu w ruchu ro­
botniczym.

Królestwo Kongresowe staje się 
jednym z najbardziej rozwiniętych 
pod względem kapitalistycznym od- 
einków imperium carskiego. W la­
tach 90 walka klasowa proletariatu 
była skierowana przeciwko caratowi 
i stojącej po jego stronie lokajskiej 
burżuazji Kongresówki. W warun­
kach rozwijającej się walki klasy ro 
botniczej rewolucjonizowały się ma­
sy chłopskie, pałające nienawiścią do 
obszarnika i do rządu carskiego.

W odróżnieniu od wielkiej bur­
żuazji, która przechodzi do polityki 
jawnej ugody wobec Mikołaja II, 
starając się odegrać bardziej. czynną 
rolę w ogólnopaństwowej polityce elementami piłsudczykowskimi 
ekonomicznej caratu, część bur- {rzy odrębne stronnictwo.

Okres umasowienia ruchu 
robotniczego

SDKPiL była rewolucyjną 
robotniczą, która prowadziła 
robotniczą do walki o obalenie ka­
pitalizmu — o socjalizm. Była par­
tią proletariackiego internacjona­
lizmu, zwalczała bezlitośnie wszelkie 
przesądy narodowościowe, wycho-

listyczną, gdyż głosiła nienawiść 
nie tylko do rosyjskiego caratu, wro­
ga narodu polskiego i rosyjskich 
■mas ludowych, lecz obcość i nie­
ufność również do rosyjskiego ru­
chu robotniczego, nieprzejednanego 
przeciwnika caratu. Przywódcy 
PPS odrzucali współdziałanie z kla­
są robotniczą i siłami rewolucyjny­
mi w mocarstwach zaborczych jako 
jedyną drogę, prowadzącą do wy- 

' Zwolenia socjalnego i narodowego 
ludu polskiego, wiązali zaś swoje 
plany z wybuchem wojny imperiali- 

: stycznej i stawką na jeden z woju­
jących bloków imperialistycznych.

Tego rodzaju oficjalna platforma 
polityczna PPS wywoływała rosną­
cy opór wewnątrz PPS, zwłaszcza w 
tych jej ogniwach, które bardziej 
związane były z masami. W miarę 
narastania wypadków rewolucyj­
nych dojrzewa też proces krystalizo 
wania się opozycji lewicowej. Pod 
ożywczym wpływem rewolucji 1905 
r. lewica PPS zrywa oficjalnie z 

i two

partią
klasę

Niebezpieczeństwo zepchnięcia ru-| 
chu robotniczego na tory nacjona-! 
listyczne, w związku z powstaniem 
PPS, skłania do zjednoczenia odra­
dzające się po aresztach 
cje tzw. „II Proletariatu" 
Robotników Polskich. Z 
tych organizacji powstaje
partia SDKPiL — partia nieugiętych 
rewolucjonistów — Róży Luksem­
burg, Feliksa Dzierżyńskiego, Julia­
na Marchlewskiego, Marcina Kas­
przaka. SDKPiL stała się nie tylko 
kontynuatorką tradycji rewolucyj­
nych „Proletariatu" z najlepszego 
okresu jego rozwoju, ale podniosła 
ona ruch robotniczy w Polsce na 
wyższy szczebel walk masowych.

Str. 4

organiza-' 
i Związku 
połączenia 
w r. 1893 wywala masy robotnicze Polski w 

duchu najściślejszego sojuszu z ru­
chem rewolucyjnym rosyjskim, naj­
bliższym towarzyszem walki polskie 
go ruchu. Była partią stojącą w za­
sadzie na gruncie rewolucyjnego 
marksizmu, chociaż nie uchroniła 
się od szeregu błędów ideologicz­
nych.

SDKPiL była bardzo ważnym oghi 
wem rewolucyjnego nurtu w pol­
skim ruchu robotniczym. Lenin, 
który z całą siłą zwalczał błędne

l

koncepcje SDKPiL jednocześnie pod 
kreślał zasługi SDKPiL-owców, mó 
wiąc, iż „stworzyli oni po raz pierw­
szy czysto proletariacką partię w 
Polsce, proklamowali olbrzymiej 
wagi zasadę najściślejszego sojuszu 
robotnika polskiego i rosyjskiego w 
ich walce klasowej".

Na czym polegały i z jakich ko­
rzeni wyrastały błędne koncepcje 
Iuksemburgizmu?

Polegały one na niezrozumieniu w 
marksizmie tego, co stanowi istotną 
treść tej ideologii: czynnej, twórczej, 
rewolucyjnej, organizującej i kie­
rowniczej roli partii i klasy robotni­
czej w kształtowaniu nowej epoki 
dziejowej. W luksemburgizmie ude­
rza przede wszystkim antydialek- 
tyczna wiara w żywiołowość wszel­
kich procesów społecznych, w auto­
matyczne — jak gdyby — działanie 
praw rozwoju. społecznego.

Jakie były polityczne skutki teorii 
automatyzmu i żywiołowości tkwią­
cej w teoretycznej postawie luksem- 
burgizmu?

SDKPiL nie była w stanie wy­
jaśnić w sposób właściwy masom 
pracującym światowo - historycznej

ze zniknięciem kapitali-

i warunkiem hegemonii 
w rewolucji demokra-

roli proletariatu, ani też roli partii, 
gdyż cały szereg zagadnień zasadni­
czych ujmowała w ten sposób, że 
zostaną one automatycznie rozwią­
zane wraz 
zmu.

Podstawą 
proletariatu
tycznej mógł być tylko sojusz ro­
botniczo-chłopski. Ale SDKPiL nie 
rozumiała zasadniczej wagi sojuszu 
robotniczo-chłopskiego, ponieważ nie 
rozumiała procesów rozwoju ogólno- 
demokratycznego ruchu rewolucyj­
nego, nie rozumiała, że rewolucja 
może być zwycięska tyił: i wówczas, 
gdy wszystkie jej siły szturmowe, 
napędowe zostaną zmobilizowane ’ 
pokierowane przez partię robotni­
czą, jako wodze rewolucji, jej hege­
mona, tj. świadomego organizatora 
i kierownika 
najszerszych

Wychodząc 
żeń SDKPiL
leninowskie stanowisko w sprawie 
narodowościowej, którego wyrazem 
była zasada o prawie każdego naro­
du do stanowienia o swoim losie, 
o prawie do niepodległości państwo-^ 
wej.

w walce rewolucyjnej 
mas ludowych.
z tych błędnych zało- 
odrzucała uporczywie

Okres od rewolucji burźuazgjno- 
demokrat^czuej 1905 r. do rewolucji 

socjalistycznej w r. 1917
Rewolucja 1905 r. wywołała głę­

bokie rozdźwięki wewnątrz PPS, 
doprowadzając do wyodrębnienia się 
lewicowego proletariackiego nurtu, 
który stał na stanowisku braterstwa 
broni z rewolucją rosyjską, od nurtu 
zdecydowanie nacjonalistycznego, wro 
giego marksizmowi. Nieco później, 
w listopadzie 1906 r. dokonał się for 
malny: rozłam w PPS, w wyniku 
którego powstały dwie partie: PPS- 
Lewica i PPS-Frakcja Rewolucyjna.

SDKPiL, jako partia, kierująca 
walką rewolucyjną zdawała swój 
egzamin bojowy w ogniu tej walki, 
sama rosła w niej, hartowała i wzbo 
gacała w doświadczenia kierownika 
i wodza walczących mas. Za pro­
letariatem miejskim ruszyli na wsi 
do walki robotnicy rolni, pobudza­
jąc do wystąpień przeciw obszarni­
kom masy chłopskie.

W latach 1912 — 14 następuje no­
we ożywienie ruchu rewolucyjnego. 
Wyraźne narastanie nowej fali re­
wolucyjnej przerwała pierwsza woj­
na światowa.

Wybuch wojny ujawnił rzeczywi­
ste oblicze zachodnio-europejskich 
partii socjaldemokratycznych, prze­
żartych do głębi trądem oportuniz­
mu. Okazało się, że na czele tych 
partii znaleźli się w przeważającej

pod tym 
i między- 
nacjonali- 

burżuazyjni.

większości maskujący się 
frazesem socjalistycznym 
narodowym szowiniści i 
styczni liberałowie
PPS-Frakcja już przed wojną zwią­
zała się całkowicie z obroną intere­
sów imperializmu austro-pruskiego 
i oddała się pod jego komendę w 
czasie wojny. Jedyną partią, która 
przewidując wybuch wojny, wystą­
piła z całą energią w obronie haseł 
solidarności międzynarodowej i w 
ciągu całego okresu wojny nieugięcie 
walczyła w imię zasad rewolucyj­
nego internacjonalizmu proletariac­
kiego, była partia Lenina, partia boi 
szewików (oklaski). SDKPiL popie­
rała akcję Lenina przeciwko wojnie 
imperialistycznej, acżkolwiek nie 
zawsze dostatecznie twardą i kon­
sekwentną 
sunku do

Polityka 
zmierzała
ny imperialistycznej w wojnę domo­
wą, porażki w wojnie własnych rzą­
dów imperialistycznych, zorganizo­
wania „III Międzynarodówki", któ­
ra by oddzieliła nurt rewolucyjny 
w ruchu robotniczym od oportu­
nizmu i ułatwiła w ten sposób dal­
szy rozwój rewolucyjnej walki pro­
letariatu o obalenie imperializmu.

była ich postawa w sto- 
centrystów.
Lenina i bolszewików 
do przekształcenia woj-

Ruch robotniczy w burżuazyjnej 
Rzeczypospolitej

Wybuch rewolucji listopadowej 
głęboko poruszył masy pracujące w 
Polsce. Mimo to walka została 
przegrana, 
go zarówno 
czego, jak i 
logiczna..

Burżuazja
siły zbrojnej, ponieważ siła zbrojna 
jest podstawowym warunkiem utrwa 
lenia władzy. Robotnicy zagłę- 
biowscy wiedzeni własnym klaso­
wym instynktem zaczęli od organi­
zacji siły zbrojnej, ale kierownictwa 
centralne partii nie zdołały ani po­
przeć, ani rozszerzyć tej niesłycha­
nie doniosłej inicjatywy. Burżna- 
zja doceniała znaczenie mas robot­
niczych i chłopskich, a więc drogą 
oszukańczych manewrów usiłowała 
wywołać w masach złudzenie, że no 
wy rząd polski jest rządem ludo­
wym. PPS prawica zapewniała ma 
sy, że władzę w Polsce sprawuje

to
Przyczyniły się do te-: 
rozbicie ruchu robotni- 
jego niedojrzałość iaeo-

zaczęła od organizacji

rząd socjalistyczny. SDKPiL i PPS- 
Lewica nie potrafiły skutecznie zde 
maskować tego oszustwa w oczach 
mas.

Tak więc błędy Iuksemburgizmu 
zaciążyły na partii w tym przełomo­
wym momencie.

SDKPiL i PPS-Lewica zbliżyły 
się ideologicznie w toku wojny i 
przygotowywały się do zjednocze­
nia. Mimo to nie umiały zrealizo­
wać tego zjednoczenia jeszcze w koń 
cowym etapie wojny. Uczyniły to 
dopiero w kilka tygodni po odzyska­
niu niepodległości.

Powstała z połączenia SDKPiL i 
PPS-Lewicy — Komunistyczna Par­
tia Polski, mimo swej początkowej 
niedojrzałości politycznej, odegrała 
olbrzymią rolę w walce polskich 
mas pracujących. Kształtując rewo­
lucyjną świadomość mas, KPP sama 
przyswajała sobie w procesie walki 
teorię marksizmu-leninizmu.

Dziś, gdy jednoczy się polski ruch 
robotniczy, dziś w 30 rocznicę po­
wstania Komunistycznej Partii Pol­
ski (oklaski), mamy obowiązek 
stwierdzić wobec półtoramilionowej 
zjednoczonej partii robotniczej, wo­
bec wszystkich ludzi pracy w Pol­
sce, źe KPP przygotowała nasz de­
cydujący bój o władzę, o niepodle­
głość, o socjalizm. (Oklaski).

Mimo szeregu błędnych koncepcji 
i przegięć taktycznych, których dc 
końca nie była w stanie przezwy­
ciężyć, KPP stawała się, poczyna­
jąc od II Zjazdu w r. 1923 partią 
typu leninowskiego (oklaski), partią, 
która wniosła leninizm do historii 
polskiego ruchu robotniczego.

KPP była jedyną partią, która na 
tychmiast po przewrocie Piłsudskie­
go w 1926 r., wycofując się z „błę­
du majowego", ujawniła faszystow­
ski charakter tego przewrotu i we­
zwała lud pracujący Polski do wal­
ki o Obalenie dyktatury sanacyjnej.

Na wsi komuniści skutecznie mo­
bilizują podstawowe masy chłopskie 
do walki z uciskiem rządów sana­
cyjnych i wyzyskiem karteli kapita­
listycznych.

W związku ze strajkami chłopski­
mi, a szczególnie w związku z 
10-dniowym strajkiem powszech­
nym w sierpniu 1937 r. komuniści 
organizują wśród klasy robotniczej 
akcje solidarnościowe z walczącymi 
chłopami.

Prawica PPS zwalczała jednolity 
front, zwalczała też ideę frontu lu­
dowego. Zdawała sobie bowiem 
sprawę, że mobilizacja mas do wal­
ki pod kierownictwem KPP, to kres 
panowania władzy kapitału, a więc 
i prawicy PPS.

Trzon ideowy KPP wpajał pol­
skim masom pracującym zasady naj 
głębiej pojętego internacjonalizmu, 
który wyrażał się przede wszysktim 
w mobilizowaniu mas wokół osią­
gnięć^ narodów radzieckich; wokół 
popularyzacji budownictwa socjali­
stycznego, w popularyzacji zasady, 
że masy pracujące mogą wyzwolić 
się z nędzy, zacofania i wyzysku je­
dynie na drodze obalenia rządów 
obszarników i kapitalistów. Komu­
niści polscy wysunęli się na czoło 
walki z niebezpieczeństwem najazdu 
hitlerowskiego j z samym najazdem 
w tragicznym roku 1939. Komu­
niści polscy przygotowywali klasę 
robotniczą Polski do zrozumienia i 
docenienia przodującej roli ZSRR w 
walce o społeczne i narodowe wy­
zwolenie. Komuniści polscy nie 
ustawali w walce o urzeczywistnie­
nie jedności klasy robotniczej.

Toteż dziś, gdy oczywistym jest 
że zjednoczenie zawdzięczamy zwy­
cięstwu demokracji ludowej, w któ­
rym najbardziej decydujący jest 
wkład ZSRR (oklaski), sądzimy, że 
walka KPP nie mało się przyczyni­
ła do sprawy naszego zjednoczenia. 
(Oklaski).

Dalecy jesteśmy od bezkrytycznego 
stosunku do KPP, Jesteśmy partią 
nowego -okresu rozwoju polskiej kla­
sy robotniczej — ale uwzględniając 
wszystkie doświadczenia przejmuje­
my wielki historyczny dorobek ofiar­
nej. bohaterskiej walki trzonu ideo­
wego Komunistycznej Partii Polski, 
dla którego wzorem organizacyjnym 
i ideologicznym była WKP(b). (Okla­
ski).

Właśnie przyswajając sobie wielki 
organizacyjny i ideologiczny dorobek 
KPP (a odrzucając jeij błędy i prze­
gięcia), PPR była w stanie, w no­
wych warunkach historycznych sta­
nąć na czele wiallki o społeczne i ma­
ro dowie wyzwolenie polskich mas pra­
cujących, (Oklaski).

Zdrada prawicowego kierownictwa 
PPS i bohaterska walka KPP nie 
mogły pozostać bez wpływu na sze­
rokie masy członkowskie PPS, na ucz­
ciwych robotników-pepesowców, któ­
rzy wstąpili do tej partii chcąc rze­
czywiście waiazyć o socjalizm i de- 

(d. c. na str. 5)



PODSTAWY IDEOLOGICZNE
mokrację. Dlatego przez cały okres 
międzywojenny trwa w szeregach PPS 
walka lewicowego nurtu, wyrażają­
cego dążenia robotniczych mas człon­
kowskich PPS, przeciwko ugodowej 
i zdradzieckiej polityce prawicowego 
kierownictwa partii. Wypierani z par­
tii przedstawiciele tego nurtu łą­
czyli się z ruchem rewolucyjnym, z 
KPP, Lewicowy nurt w szeregach 
PPS wypowiadał się stanowczo za je­
dnolitym frontem robotniczym, za 
współpracą z komunistami. Lewicowy 
nurt w szeregach PPS dochodził do 
zrozumienia roli Związku Radzieckie-

U podstaw naszego zjednoczenia 
kładziemy tradycje walki KPP

U podstaw naszego zjednoczenia Ida 
dziemy bohaterskie tradycje walki 
KPP. Opieramy nasze zjednoczenie 
również o tradycje walki lewicowych 
pepesowców przeciwko prawicowo- 
piłsudczykowskiemu kierownictwu, u- 
znanie znaczenia ich walki o jedno­
lity front robotniczy (oklaski). Już 
od pierwszych tygodni po klęsce 
wrześniowej trzon aktywu KPP sku­
pia wokół siebie antyfaszystowskie, 
demokratyczne elementy, tworzy 
pierwsze zorganizowane grupy dla 
walki z okupantem, jak np. „Sierp 
i Młot", „Stowarzyszenie Przyjaciół 
Zw. Radzieckiego", „Związek Walki 
Wyzwoleńczej" i inne. Obok KPP-ow­
akiego aktywu wchodzili w ich skład 
jednolitofrontowi socjaliści, radykalne 
elementy ruchu ludowego.

Luźnym tym grupom brak było je­
dnak jednolitego kierownictwa i wy­
raźnego programu politycznego. Gru­
py te zjednoczyła i wytyczyła im 
linię działania, powstała w styczniu 
1942 r. Polska Partia Robotnicza, któ­
ra program swój oparła na podsta­
wach marksizmu-leninizmu. PPR sta­
nęła aa czele walki narodowo-wyzwo­
leńczej polskich mas ludowych, prze­
ciw niemiecko-faszystowskiemu najaz­
dowi. Narodowe i społeczne wyzwo­
lenie Polski spod jarzma faszystow­
skiego wiązała PPR z wiarą w zwy­
cięstwo państwa socjalistycznego 
ZSRR w wojnie z niemieckim faszyz­
mem. PPR stała rią czołowym, zorgani 
zowanym, bojowym oddziałem klasy 
robotniczej, przodującej siły narodu 
w najcięższym okresie jego historii. 
PPR była pierwszą partią, która pod­
jęła walkę zbrojną z okupantem.

Te pierwsze kadry bojowe Gwardii 
Ludowej, składające się przeważnie z 
członków PPR, stworzyły podstawy 
ruchu partyzanckiego w Polsce. Sze­
regi gwardzistów stale i nieprzerwa­
nie rosną w miarę rozwoju walki i 
zdobywania broni na wrogu,

Gdy organizacje związane z delega­
turą, głosząc „teorię dwóch wrogów" 
nawoływały do bierności, GL rozsze­
rzając walkę zbrojną, do końca 1943 
roku stoczyła 237 walk i potyczek z 
hitlerowskimi oddziałami. W r. 1944 
dochodzi do wielkich bitew, jak np. 
bitwa w lasach Hpskich, lub bitwa z 
czterema dywizjami pod Rzeczycą, 
albo też bitwa pod Gruszką, w któ­
rych liczba zabitych Niemców sięga 
wielu tysięcy.

Idea KRN przyjmowała się szybko 
w masach robotniczych i chłopskich. 
Natychmiast po powstaniu Krajowej 
Rady Narodowej zaczęły powstawać 
Rady Narodowe w całym kraju, do 
których wchodzili robotnicy, chłopi i 
pracująca inteligencja. Rozszerzenie 
się Rad i wzrost utworzonej przez 
KRN Armii Ludowej były widomym 
znakiem, że konsekwentna, bohater­
ska postawa PPR w walce o Polskę, 
w walce o prawa ludu pracy, zyskały 
sobie pełne poparcie w wielomiliono­
wych rzeszach robotników i chłopów.

Reakcja wobec coraz bardziej wi­
domego swego bankructwa uczyniła 
próbę uchwycenia władzy przez wywo 
tanie powstania warszawskiego Że­
rując na patriotyzmie i nienawiści ca­
łego narodu do okupanta, reakcja nie 
zawahała się rzucić na pewną śmierć 

go, jako pierwszego państwa socjali­
stycznego świata, jako obrońcy po­
koju j ostoi międzynarodowej walki 
przeciwko faszystowskim agresorom, 
do zrozumienia, że polityka sojuszu 
ze Związkiem Radzieckim jest zasad­
niczą przesłanką zachowania niepod­
ległości państwa polskiego. Te dwa 
zasadnicze kryteria pozostały j dzisiaj 
decydują przy określaniu rzeczywi­
stej pozycji każdego działacza robot­
niczego.

Gwardia Ludowa była również pio­
nierem zbrojnych walk partyzanckich 
w mieście.

Walka zbrojna z .okupantem zainicjo­
wana i kierowana przez PPR, walka, w 
której padło tysiącje nąjofiamiejszych 
członków partii, znajduje coraz żyw­
szy. oddźwięk w polskich masach lu­
dowych, Za przykładem Gwardii Lu­
dowej przystępują do walki — łamiąc 
zakazy kierownictwa — niektóre od­
działy BCh, a nawet AK.

Kierownicza rola PPR określała kla- 
owy charakter walki z ‘ okupantem. 

Równolegle z walką przeciwko oku­
pantowi toczyła się ostra walka kla­
sowa między masami pracującymi 
snlaet i wsi a zwolennikami przywró- 
enia Polski przedwrześniowej, Pol­
ki obszarniczo - kapitalistycznej, W 
deklaracji programowej „O co wal­
czymy" PPR sprecyzowała program 
Polski Ludowej,

Na gruncie tych jak i przedwojen­
nych doświadczeń, pod wpływem 
działalności i koncepcji politycznej 
PPR wzmógł się i dojrzewał ideolo­
gicznie, lewicowy, jednolitofrontowy 
nurt w szeregach PPS. Wyrazem ter 
go było powstanie w 1943 r. RPPS, 
jaloo.. .przeciwstawienie .WRN, która 
była oparciem emigracyjnej PPS. Nie 
od razu jednak wyzbyła się RPPS 
pozostałości reformfetycznydh i nacjo­
nalistycznych. Przezwyciężając te po­
zostałości jak i próby trockistowsikiej 
dywersji w swych szeregach, lewico­
wa grupa w RPPS przeciwstawiała się 
stanowczo prawicy i stanęła ob >k 
PPR w walce o narodowe i społeczne 
wyzwolenie.

Również radykalne, lewicowe ele­
menty w SL wyłamują się spod mi- 
kołajczykowskiego kierownictwa i 
tworzą współdziałającą z PPR, „Wo­
lę Ludu".

Przybliżanie się perspektywy klęski 
faszyzmu i wyzwolenia Polski przez 
Armię Czerwoną wysuwa na czoło 
zagadnienie walki o władzę politycz­
ną, Z inicjatywy PPR powstaje na 
przełomie 1943/44 KRN, jako pod­
ziemny ośrodek władzy mas ludowych 
z klasą robotniczą na czele, Powsta­
nie KRN było zwycięstwem myśli po 
litycznej PPR, otwierało nowy etap 
walki o władzę, o narodowe i społe- 

iczne wyzwolenie polskich mas ludo- 
jwych,

W walce o Polskę Ludową
setek tysięcy bohaterskich ofiarnych 
mieszkańców stolicy.

Zdruzgotanie hitleryzmu przez wy­
zwoleńczą Armię Czerwoną dało wol­
ność narodowi polskiemu. Zwycięży­
ła linia PPR, linia oparta na niero- 
erwałnym sojuszu rewolucji rosyj­

skiej i rewolucji polskiej. Polska Lu- 
■ dowa powstała na fali rewolucyjne­
go wzniesienia w wyniku wyzwolenia 
kraju przez Armię Czerwoną, u bo­
ku której walczyło Wojsko Polskie.

W tym samym czasie, gdy Polska 
Partia Robotnicza i Gwardia Ludowa 
toczyły zaciętą walkę z hitlerowskim 
okupantem skupiając najbardziej bo­
jowych, najbardziej ofiarnych robot­
ników, chłopów i inteligentów. Na 
uchodztwie polskim w Związku / Ra­
dzieckim, które włączyło się do bohaj 
lemskiego wysiłku wojennego narodów 

radzieckich, w roku 1943 rozpoczęła 
się mobilizacja sił dla okazania pomo­
cy walczącemu krajowi, dla powiąza­
nia wysiłków wychodztwa ze zmaga­
niami sił ludowych i demokratycz­
nych w Polsce. Na czele tego ruchu, 
któremu przewodzili Wanda Wasilew­
ska i Alfred Lampe, stanęli komuni­
ści polscy wspomagani przez lewico­
wych socjalistów i wszystkie demo­
kratyczne i szfeerze patriotyczne 6iły 
na wychodztwie.

Tak powstał Związek Patriotów Pol 
skich, który pokrył siecią swych od­
działów wszystkie skupienia uchodź­
ców polskich na obszarach Związku 
Radzieckiego.

Związek Patriotów Polskich po­
dejmuje myśl zorganizowania regu­
larnych jednostek wojaka polskiego 
dla wałki o wyzwolenie narodowe i 
społeczne. Dzięki pomocy i .poparciu 
Związku Radzieckiego i osobiście ge­
neralissimusa Stalina powstaje I Dy­
wizja im. Tadeusza Kościuszki, która 
rozrasta się w Korpus, a następnie w 
Pierwszą Armię Polską w ZSRR.

Związek Patriotów Polskich i Pierw 
sza Armia Polska były wyrazem tych 
samych dążeń, które w kraju wyra­
żała Polska Partia Robotnicza, Gwar­
dia Ludowa i Armia Ludowa.

Wraz z oddziałami partyzanckimi 
Armii Ludowej jednostki regularne 
I Armii Polskiej po przejściu Bugu 
stały się trzonem Odrodzonego Woj- 
ka Polskiego, zbrojnego ramienia 
Polski Ludowej, wojska, czuwającego 
na straży naszych gr.anic, władzy ludu, 
wolności i dalszego postępu społecz­
nego naszego kraju.

Pierwszej Armii Polskiej przypadło 
w udziale związanie i przypieczęto­
wanie wspólnie przelaną krwią nie­
złomnego, nierozerwalnego braterstwa 
broni z Armią. Radziecką, wyzwoli- 
ęielką . Polski,,. Armią Państwa Zwy­
cięskiego. Socjalizmu, chorążego wol­
ności narodów, pokoju i postępu.

W pierwszym okresie po wyzwole­
niu PPR 
siłki dia 
władzy, 
pierwsze 
stwa publicznego, Ludowego Wojsk® 
Polskiego (oklaski), nowej administra­
cji państwowej i samorządowej. Opie­
rając się na jednolitym froncie z PPS 
która rozbudowała swą organizację, 
PPR zagwarantowała przodowniczą 
rolę klasie robotniczej w narodzie i 
określiła kierunek rozwoju Polski Lu­
dowej, Podstawą rozwoju była refor­
ma rolna i nacjonalizacja przemysłu, 
likwidująca bazę materialną wielkie­
go kapitału i obszarnictwa.

PPR zorganizowała przeprowadze­
nie reformy rolnej bezpośrednio przez 
chłopów, przy aktywnym współdzia­
łaniu robotników, rozszerzając sojusz 
robotniczo-chłopski, wnosząc weń 
nową treść. PPR była inicjatorem 
zorganizowania masowej chłopskiej 
organizacji ZSCh.

PPR przeprowadzała oddolną fak­
tyczną nacjonalizację przemysłu, po­
tem dopiero zalegalizowaną aktem u- 
stawodawczym, mobilizowała robotni­
ków do uruchamiania i zabezpieczenia 
zakładów pracy, organizowania nad 
zakładowych i związków zawodo­
wych. Ofiarność i entuzjazm, klasy ro­
botniczej, jej wyzwolone siły, PPR 
potrafiła od razu skierować na tory 
twórczej odbudowy kraju i zniszczo­
nej przez okupanta stolicy,

Kiedy w Poczdamie, ■ dzięki zdecy­
dowanemu stanowisku ZSRR, zostały 
ustalane granice Polski na Odrze, Ny­
sie i Bałtyku (oklaski), przed Polską 
Ludową stanęło zagadnienie jak naj­
szybszego faktycznego włączenia Ziem 
Odzyskanych do Macierzy, spolszcze­
nia i przesiedlenia milionów Polaków 
z kraju i zagranicy.

Wielkie. te zadania dokonane zo­
stały w ostrej walce klasowej z ele­
mentami obszarniczo - kapitalistycznej 
reakcji. Terror, sabotaż, zbrojne pod-

/

skupiła wszystkie swe wy- 
zbudowania nowego aparatu 

Członkowie PPR tworzyli 
kadry aparatu bezpieozeń-

ziemie, miały na celu rozbicie two­
rzącej się jeszcze nie we wszystkich 
ogniwach okrzepłej władzy ludowej.

Praca PPR i osiągnięcia w budo­
waniu i utrwaleniu Polski Ludowej 
oddziaływały na masy pracujące, 
wpływały na ideologiczne kształtowa­
nie się innych partii obozu demo­
kratycznego. Kierownictwo odrodzo­
nej PPS stanęło na gruncie jednoli­
tego frontu i współdziałania z PPR. 
Walką PPR o jednolity front, o jed­
ność klasy robotniczej, 6ltała się ka­
mieniem węgielnym władzy ludowej 
w Polsce, stała się podstawą zacie­
śnienia sojuszu robotniczo-chłopskie­
go. Oderwawszy się od prawicy kie­
rownictwo SL stało się ośrodkiem 
skupienia 6ię radykalnych elementów 
ruchu ludowego. W ten sposób trwo­
żył się szeroki demokratyczny front 

narodowy, którego przodującą siła 
była PPR.

Dzięki tej koncentracji sił demokra­
tycznych możliwe było zdemaskowa­
nie i ostateczne rozbicie polityczne i 
organizacyjne mikołajczykowskiego 
PSL (oklaski), które stanowiło legal­
ne skrzydło reakcji i zrastało się z 
faszystowskim podziemiem.

Referendum Ludowe i wybory były 
zwycięstwem tej strategii, która przy­
niosła rozbicie PSL, utrwalenie wła­
dzy ludowej i jej stabilizacji (oklaski).

W wielkich tych bitwach klaso­
wych zacieśniał się jednolity front 
PPR i PPS. Dla obydwu partii robot­
niczych wybory stały się generalnym 
egzaminem siły idei jednolitego fron­
tu.

Wielka bitwa polityczna, jaką były 
wybory, wciągnęła w wir życia poli­
tycznego milionowe masy, przeorała 
świadomość mas pracujących miasta 

wsi, którym własne doświadczenie

Historia potwierdziła słuszność 
wskazań „Manifestu Komunistycznego

Historyczne doświadczenia rewolu­
cyjne polskiego proletariatu są w ca- 
ym s-frym przebiegu potwierdzeniem 
luszności, prawdziwości i głębokości 

nauki, którą zawiera teoria marksiz- 
mu-leninizmu.

Bez poznania zasad marksizmu-leni- 
nizmu, bez umiejętności ich zastoso­
wania w konkretnej sytuacji nie moż­
na rozwiązać prawidłowo tych pod­
stawowych zadań, które wysuwa prze­
bieg walki klasowej i proces formo­
wania nowego ustroju społecznego.

Odstępstwa od zasad marksizmu- 
leninizmu zawsze osłabiały siły partii 
rewolucyjnej, przynosiły ruchowi ro­
botniczemu poważne szkody i trudno­
ści, opóźniały zwycięstwo proletariatu.

Jak zastosować zasady teorii mark- 
siizmu-Ieninizmu do oceny momentu, 
w którym znajdujemy się dzisiaj? 
Czym jest państwo demokracji ludo­
wej z punktu widzenia tej teorii? Jak 
określić istotę, treść- klasową i cha­
rakter naszej dizisiejszej rzeczywisto­
ści społecznej?

Od chwili powstania pierwszej „So- 
cjalno-Rewolucyjnej Partii „Proleta­
riat", poprzez SDKPiL, PPS-Lewicę, 
KPP j PPR aż do dzisiejszej Zjed­
noczonej Partii Robotniczej zmieniały 
się farmy, zmieniały się nazwy par­
tii, Jednakże w treści swej zagadnie­
nie sprowadzało 6ię do problemu par­
tii, wyrażającej jedyną ideologię pro­
letariatu. Bowiem ideologia proleta­
riatu jest tylko jedna i jedyna — 
jest to ideologia naukowego socjaliz­
mu, jest to marksizm-leninizm, (Okla­
ski). Walka dwóch nurtów w ruchu 
robotniczym była walką dwóch prze­
ciwstawnych sobie klasowo ideologii 
— ideologii proletariatu z ideologią 
burżuazji, walką marksizmu-leninizmu 
z wpływami ideologicznymi burżua­
zji, wciskającymi się do ruchu robot­
niczego, aby go podporządkować ce­
lom i interesom kapitalizmu.

Historyczną zasługą PPR jako par­
tii marksistowskiej było to. że w wal- 

ujawniło zdradzieckie — związane z 
dywersją zagranicznych środków im­
perialistycznych — oblicze reakcji. 
Załamały sie sromotnie plany reakcji 
polskiej, zmierzającej do oparcia wal­
ki przeciw demokracji ludowej o 
wieś, o chłopa polskiego.

Próby Mikołajczyka sprzęgnięcia 
chłopa polskiego z rozbitymi klasami 
wielkich kapitalistów i obszarników 
oraz z nowymi, wyrosłymi na speku­
lacji warstwami kapitalistycznymi, nie 
udały Się. W walce pomiędzy klasą 
robotniczą a resztkami klas kapitali- 

• stycznych o sojuszników w klasach 
pośrednich, zwycięstwo odniosła kla­
sa robotnicza. Idea sojuszu robotni­
czo-chłopskiego, realizowana w prak­
tyce życia codziennego przez rządy 
demokracji ludowej, okazała się bliż­
szą podstawowym masom chłopskim 
od skompromitowanych koncepcji chie 
no-piasta, osłoniętych frazeologią a- 
graryzmu.

Zwycięstwo Bloku Stronnictw De­
mokratycznych j stabilizacja politycz­
na umożliwiły szerszy rozmach odbu­
dowy gospodarczej. Już I Zjazd PPR 
wysunął główne założenia programu 
odbudowy gospodarczej — 3-letniego 
planu. Rok 1947 był pierwszym ro­
kiem pomyślnej realizacja planu 3-let- 
niego, który został wykonamy w 103,4 
proc.

W ogniu walki przeciwko faszystów 
6kiemu podziemiu, przeciwko elemen­
tom kapitalistycznym, wydatniła się, 
przodująca rola klasy robotniczej. 
Jednolity front doprowadza do coraz 
większego zbliżenia ideologicznego 
członków PPR i PPS.

W walce o marksistowsko-leninow­
ską ideologię i akcji oczyszczenia sze­
regów partyjnych z elementów obcych 
i przypadkowych, dojrzewało ostatecz. 
nie zjednoczenie obu partii, którego 
wyrazem jest obecnie nasz Kongres 
(oklaski).

ce o wyzwolenie narodowe wysunęła 
program szerokiego frontu ludowego, 
że stanęła na czele tego frontu i zna­
lazła dla jego realizacji właściwe for­
my organizacyjne. Powiązanie walki 
wyzwoleńczej mas ludowych pod kie­
rownictwem klasy robotniczej ze zwy 
cięekim pochodem wyzwoleńczym Ar­
mii Radzieckiej, u boku której wal­
czyło Wojsko Polskie, umożliwiło zbu 
dowaniie na gruzach państwa burżua- 
zyjnego nowego aparatu władzy rewo, 
lucyjnej mas ludowych. Wynika z te­
go, że państwo demokracji ludowej 
to rewolucyjna władza mas ludowych,.. 
z klasą robotniczą na czele. Ale wy­
nika z tego również, że PPR jest 
dalszym ogniwem w rozwoju klaso­
wego, rewolucyjnego nurtu w pol­
skim ruchu robotniczym, nie zaś ja­
kąś ideologiczną mieszaniną dwóch 
przeciwstawnych sobie nurtów, wal­
czących w ruchu robotniczym. Wyni­
ka z tego,, że PPR jako rewolucyjna 
partia marksistowska wykorzystała w 
pełni doświadczenie historyczne pol­
skiego ruchu robotniczego i w jedno­
litym francie z lewicowym nurtem 
PPS wypełniła właściwie zadania sto­
jące przed klasą robotniczą w prze­
łomowym okresie jej dziejów.

O charakterze demokracji ludowej 
decyduje fakt, że dawne panujące kla­
sy — wielcy kapitaliści i obszarnicy 
zostali całkowicie odsunięci od jakie­
gokolwiek wpływu w państwie, a ich 
fabryki, przedsiębiorstwa i majątki 
przeszły na własność narodu, ziemia 
obszandcza stała się własnością chło­
pów i robotników rolnych, banki zo­
stały upaństwowione. To znaczy, że 
wszystkie pozycje gospodarcze i po­
litycznie wielkiego kapitału i obszar- 
nictwa zostały raz na zawsze złama­
ne, (Oklaski).

W państwie demokracji ludowej 
istnieją jeszcze warstwy, żyjące z wy­
zysku cudzej pracy, to znaczy ka- 

(Dalszy ciąg na str. 6)
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pirtaliści. Są to różni przedsiębiorcy, 
więksi kupcy, właściciele wytwórni, 
zatrudniający pewną liczbę robotni­
ków, bogacze wiejscy, różnorodni 
spekulanci oraz wszelkiego typu nic­
ponia i nieroby.

Pewnej liczbie przedstawicieli tych 
warstw kapitalistycznych i oczywi­
ście wszelkiego rodzaju wykolejeń­
com nie odpowiadają stosunki obec­
ne,, nie są cni zadowoleni również Z 
polityki państwa demokratyczno - lu­
dowego. Starają się oni podważać 
zaufanie do władzy ludowej, szko­
dzić jej i wnosić zamęt do naszego 
życia przez szerzenie bzdurnych plo­
tek siejących panikę lub też w in­
ny sposób utrudniać życie i pracę lu­
dowi prasującemu.

Oczywiście partia nasza musi pro­
wadzić energiczną walkę z tymi 
szkodliwymi elementami, musi tępić 
wszelkie destrukcyjne przejawy ich 
działalności. Państwo występuje w o- 
bronie mas pracujących, musi prze­
ciwdziałać nadmiernemu wyzysk awi 
drogą odpowiedniej akcji gospodar­
czej. administracyjnej i prawnej, W 
tych warunkach zaostrzenie się wal­
ki klasowej w państwie demokracji 
ludowej jest nieuniknione * teorie, 
głoszące wygasanie tej walki, zamy­
kające oczy na wyzysk i szkody spo­
łeczne, jakie wyrządzają ludowi pra­
cującemu elementy kapitalistyczne — 
są błędne i szkodliwe,

W ramach demokracji ludowej ist­
nieje pewna liczba drobnych rzemie­
ślników, drobnych wytwórni i zakła­
dów usługowych, których właściciele 
sami w nich pracują i niejednokrot­
nie borykają eię z dużymi trudnościa­
mi, Nie żyją oni z wyzysku obcej 
pracy, zaś ich praca, inicjatywa, przed 
siębiorczość, są pożyteczne i niezbę­
dne. Partia musi umieć odróżniać po­
żyteczną dla ogółu działalność drob­
nych rzemieślników i indywidualnych 
właścicieli zakładów usługowych od

Polska odmiana ogólnej drogi do 
socjalizmu

Nasza odmiana ogólnej drogi —- ab­
strahując od nieuniknionej odmien­
ności, wypływającej ze specyfiki na­
rodowej —• jest wynikiem przede 
wszystkim tego stanu rzeczy, źe zro­
dziliśmy się w wyniku zdruzgotania 
faszyzmu w drugiej wojnie światowej 
jako demokracja ludowa przy pomocy 
i w oparciu o Związek Radziecki 
(Oklaski).

Jesteśmy odmianą ogólnej drogi 
marksistowsko-leninowskiej, zrealizo­
wanej po raz pierwszy w dziejach 
ludzkości przez zwycięski proletariat 
rosyjski. Nasza odmienność wynika z 
tego,1 źe:

nie groziła nam interwencja impe­
rialistyczna, przeciwnie — u boku 
mieliśmy sojuszniczą Armię Czerwo­
ną;

nie byliśmy zmuszeni ■ uzależnić się 
gospodarczo (co prowadziłoby do po- 
iityczhego podporządkowania) od 
państw imperialistycznych, bo zna­
leźliśmy braterskie oparcie ekono­
miczne w narodach i państwie Związ­
ku Radzieckiego;

mogliśmy wreszcie, od pierwszej 
chwili czerpać w pełni z dośw;ad- 
czeń, osiągnięć i zdobyczy Związku 
Radzieckiego w dziedzinie politycz­
nej, gospodarczej, naukowej, artysty­
cznej »td.

A więc podobnie Jak n podstaw 
naszej demokracji ludowej, leży o- 
ofiarna bohaterska pomoc Związku 
Radzieckiego, tak i u podstaw na­
szej odmienności od drogi radziec­
kiej, leży wszechstronna pomoc i o- 
parcie' się o doświadczenie i osią­
gnięcie zwycięskiej dyktatury prole­
tariatu, dzięki temu możemy w ra­
mach demokracji ludowej odmiennie 
realizować funkcję dyktatury proleta­
riatu, (Burzliwe oklaski).

Demokracja ludowa jako nowa for­
ma władzy politycznej mas pracują­
cych z klasą robotniczą na czele, za-
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tych, które żerują tylko na trudno­
ściach naszego życia gospodarczego. 
Pierwszym państwo powinno przycho­
dzić z pomocą — działalność drugich 
ograniczać, lub — jeśli uzna za szko­
dliwą — usuwać.

Wreszcie w państwie demokracji 
ludowej istnieje wielomilionowa war­
stwa drobnych wytwórców — mało 
i średniorolnych chłopów. Są to so­
jusznicy klasy robotniczej i opoka 
władzy ludowej. Jednym z głównych 
zadań państwa demokraty czno-lulj- 
wego jest pomóc tym warstwom chłop 
skim w podniesieniu ich gospodarki 
i ogólnej kultury wsi.,Zadaniem klasy 
robotniczej, budującej fundamenty no­
wego ustroju społecznego —- jest u- 
macuiać i pogłębiać sojusz robotników 
i chłopów, jako podstawę władzy lu­
dowej. Umacnianie i pogłębianie so­
juszu robotniczo - chłopskiego polega 
na wspólnej trosce o jak najszybszy 
rozwój sił wytwórczych kraju, o p, d- 
noszenie dobrobytu i kultury ogólno- 
ludowej przez wzrost wydajności pra­
cy, przez lepszą jej organizację, przez 
wyższą nowoczesną technikę wytwa­
rzania. '

Dopóki elementy kapitalistyczne 
istnieją i rozwijają się, zaś gospo­
darka dirobnotowarowa pozostaje zda­
na na łaskę żywiołowych praw wy­
miany towarowej — dopóty korze­
nie eoknomiczne kapitalizmu mogą 
wypuszczać nowe pędy, dopóty kapi­
talizm ma możność odradzania się i 
rozwijania. Bez w-ykarazowania do 
reszty korzeni ekonomicznych wyzy­
sku kapitalistycznego, elementy kapi- 
talistyczne będą dążyły do przywró­
cenia za wszelką cenę starego sy­
stemu gospodarki kapitalistycznej. 
Dlatego też klasa robotnicza musi 
prowadzić nieprzejednaną walkę z e- 
lementami kapitalistycznymi, musi 
dążyć do całkowitej likwidacji wszel­
kich form i źródeł ekonomicznych wy 
zy6'ku kapitalistycznego. (Oklaski), 

bezpiecza w sposób najlepszy w obec­
nych warunkach historycznych nasz 
rozwój w kierunku socjalizmu. Po­
twierdza to doświadczenie minionego 
okresu od chwili naszego wyzwole­
nia, potwierdzają to nasze wielkie 
do tych czasowe osiągnięcia w odbudo­
wie gospodarki ogólnonarodowej i w 
odbudowie kraju. Ale nade wszystko 
potwierdza to sama polska klasa ro­
botnicza, jej rosnący poziom ideowy i 
polityczny, jej wspaniały rozwój twór 
czy, jej wielka wola czym i pracy 
w budowaniu fundamentów socjaliz­
mu. (Oklaski),

Nie można wątpić, że zjednoczenie 
polityczne klasy robotniczej jeszcze 
wyżej podniesie świadomość, ofiarność 
ideową i entuzjazm ludu—pracują­
cego, że przyśpieszy tempo naszego 
budownictwa, zabezpieczy jeszcze 
szybszy marsz do socjalizmu. (Okla­
ski).

Doświadczenie historii ruchu robot­
niczego uczy nas, że nacjonalizm jest 
niebezpiecznym, bo zamaskowanym 
wrogiem dążeń wyzwoleńczych ludu 
i narzędziem rozbijania zwartości i 
jedności klasy robotniczej. Nacjona­
lizm jest przeciwieństwem rzeczywi­
stego i głębokiego patriotyzmu. Pa­
triotyzm — to gorące, szczere, peł 
ne ofiarności uczucie społeczne, uczu­
cie przywiązania do postępowych dzie 
jów narodu, do jego kultury, do zie­
mi ojczystej, to duma z najlepszych 
jego tradycji, to poczucie odpowie­
dzialności za zaszczytny współudział 
ojczystego krąju w postępowych dzie­
jach ludzkości. (Oklaski). Patriotyzm 
proletariacki to walka rewolucyjna 
o lepszy i sprawiedliwszy ustrój spo­
łeczny, to gorąca troska o przodu­
jący udział swego kraju w świato­
wym ruchu rewolucyjnym Patriotyzm 
proletariacki — to Czyn Kongreso­
wy, to oddawanie wszystkich sił dla 
zwycięstwa socjalizmu we własnym 
kraju, aby przyśpieszyć zwycięstwo 
socjalizmu w świecie. (Oklaski). Pa­

triotyzm proletariacki —“ to najgłęb­
szy rewolucyjny internacjonalizm. 
Na odwrót — patriotyzm jest tylko 
wówczas szczery, prawdziwy i isto­
tny, kiedy jest internacjonalistyczny. 
(Oklaski). Ni® można kochać szczerze
i gorąco Ojczyzny, gdy się nie walczy 
o wolność, o postęp ogólnoludzki. Na­
cjonalizm —- to symbol ciasnoty, e- 
goizmu i zdziczenia, to uczucie anty­
społeczne, to — jak wykazało do­
świadczenie ostatnich lat — rezy­
gnacją z suwerenności, zaprzaństwo 
narodowe.

Zatracenie czujności Wobec tenden­
cji nacjonalistycznych, przenoszo­
nych do ruchu robotniczego przez ni- 
cisk otoczenia drobnomieszczańskie-

Podstawowe zadanie demokracji 
ludowej

Deklaracja ideowa Polskiej Zjed 
noczonej Partii Robotniczej, której 
wytyczne mam za zadanie przedsta 
wić Kongresowi do uchwalenia, 
stwierdza, że państwo demokracji 
ludowej w krótkim dotychczaso­
wym okresie istnienia zdołało o- 
siągnąć:

trwałe zabezpieczenie niepo­
dległości i granic Rzeczyposipo 

litej;

2 szybką odbudowę kraju po 
zniszczeniach wojennych i szyb 

kie uprzemysłowienie kraju 
wzrost uspołecznionego potencjału 
gospodarczego;

3 odzyskanie i zagospodarowa­
nie Ziem Zachodnich;

4 likwidację bezrobocia, stałą po 
prawę sytuacji materialnej ro­

botnika, szerokie możliwości awan­
su społecznego, rosnący udział 
mas pracujących w rządzeniu pań 
stwem;

5 poważne złagodzenie głodu zie 
mi mas chłopskich i poprawę 

ich bytu;

6 rozwój szkolnictwa wszystkich 
szczebli, udostępnienie szero­

kim masom oświaty i kultury;

7 poprawę położenia kobiet pra 
cujących;

8 szerokie możliwości pracy i 
kształcenia się dla młodzieży 

robotniczej i chłopskiej.
W oparciu o te osiągnięcia i prze 

de wszystkim w oparciu o jedność 
mas pracujących, których wyrazem 
jest jedność polityczna klasy robot 
niczej — Zjednoczona Partia sta­
wia przed sobą wielkie historyczne 
zadanie — rozbudowę fundamen­
tów ustroju socjalistycznego w Pol 
sce.

Jedność polityczna polskiej kia 
sy robotniczej wywrze niewątpliwie 
doniosły wpływ na dalszy rozwój 
naszego kraju; podniesie ona 
Wpływ, autorytet i znaczenie partii 
nie tylko w samej klasie robotni­
czej, ale i w narodzie.

Socjalizm trzeba budować i na wsi
Doświadczenia ZSRR to przy­

kład jak ustrój socjalistyczny przy 
śpieszą i ułatwia wzrost dobrobytu, 
wiedzy i kultury społeczeństwa.

Zarówno zwycięstwo Rewolucji 
Listopadowej, jak i budowa socja­
lizmu w ZSRR opierała się na soju 
szu robotniczo - chłopskim.

Demokracja ludowa w Polsce mu 
si oprzeć się twardo na sojuszu ro­
botniczo - chłopskim w swej pracy 
nad założeniem podstaw soc:aliz- 
tnu. Nie można budować ustroju 
socjalistycznego w mieście, nie tro­
szcząc się o rozwój wsi, o podnie­
sienie produkcji rolnej. Oto jak 
ujmują zadania w tej dziedzinie 
wytyczne naszej deklaracji ideo­
wej:

W warunkach demokracji ludo 
wej trwa i zaostrza się na wsi, wal­
ka pomiędzy kapitalistami wiejski­
mi., a chłoeami mało- i średniorol­
nymi. Walkę tę toczy kapitalista 
wiejski paprtzez stosowanie lichwiar 

go — t0 wielkie niebezpieczeństwo, 
zaciemniające świadomość klasową. 
Pod wpływem nastrojów nacjonalisty­
cznych wielu działaczy jugosłowiań­
skich zatraciło perspektywę rozwojo­
wą, ześliznęło się na pochylnię, któ­
ra może doprowadzić ich kraj do n- 
traty niepodległości i samodzielności, 
wtłacza go już d®iń w orbitę wpły­
wów imperialistycznych. Dlatego też 
walka z sekciarstwem nacjonalistycz­
nym, walka o wychowanie mas pra­
cujących w duchu proletariackiego 
internacjonalizmu,, którego głębokie 
tradycje przejmuje Zjednoczona Par­
tia Robotnicza od 6wyah poprzedni­
czek — to podstawowy i naczelny 
obowiązek każdego członka partii.

Dla wykonania tego zadania mu 
simy usunąć i pokonać szereg trud 
ności, które pozostawił po sobie 
ustrój kapitalistyczny, a mianowi­
cie:

1 istnienie klas wyzyskujących i 
ich wroga działalność, skiero­

wana przeciwko gospodarce narodo 
wej, masom pracującym i państwu 
ludowemu,

2 zacofanie gospodarcze kraju, 
oraz zniszczenia pozostawione 

przez wojnę i hitlerowską okupa­
cję,

3 niska wydajność pracy i jako 
wynikająca z tego zacofania 

jej rezultaty wciąż jeszcze nieza­
dowalający poziom życiowy mas 
ludowych,

4 zacofanie kulturalne znacznej 
części mas ludowych, pozosta­

wione nam w dziedzictwie przez rzą 
dy kapitalistów i obszarników,

5 istnienie w naszym aparacie 
państwowym elementów biuro 

kratyzmu.

6 wciąż jeszcze zły stan zdrowot 
ny ludności kraju.

Zjednoczona klasa robotnicza 
pod wodzą swej partii, kierując się 
doświadczeniem historycznym i nau 
ką marksizmu • leninizmu trudnoś­
ci te niewątpliwie pokona/ (Okla­
ski).

Na czym polega podstawowe za 
danie demokracji ludowej, które 
określamy jako budowę fundamen 
tów społeczeństwa socjalistyczne­
go?

Polega ono na stworzeniu takich 
warunków dobrobytu i kultury 
mas ludowych, na jakie pozwala 
współczesna wiedza ludzka i natu­
ralne możliwości naszego kraju. 
Socjalizm to nie tylko sprawiedli­
wy podział wytwarzanych społecz­
nie produktów pracy, ale to prze­
de wszystkim najwyższy poziom sił 
wytwórczych, jakie pozwala rozwi 
nąć i osiągnąć nowoczesna wiedza 
techniczna.

skich procentów, za pożyczki, lich­
wiarski odrobek za wypożyczenie 
żywego lub martwego inwentarza, 
przechwytywanie kredytów i towa 
rów przemysłowych przeznaczo­
nych dla chłopów pracujących, o- 
panowywanie dołowych ogniw spół­
dzielczości chłopskiej i administra­
cji państwowej i samorządowej.

Demokracja ludowa musi zła­
mać ten wyzysk, mobilizując chło­
pów biednych i średniorolnych do 
watki przeciwko wyzyskiwaczom. 
(Oklaski).

W tej walce klasa robotnicza i 
państwo ludowe musi poprzeć chło 
pów pracujących przez:

postawienie do ich dyspozycji po 
przez ośrodki maszynowe nowoczes 
nego sprzętu rolniczego i zapewnie 
nia im pierwszeństwa i uprzywilejo­
wania w korzystaniu z tego sprzętu, 

rozbudowę spółdzielczości chłop 
skiej i uwolnienie jej od wpływów 
bogaczy wiejskich,

dostarczenie im kredytów po­
przez ZSCh i spółdzielczość kredy 
tową,

oczyszczenie administracji pań­
stwowej i samorządowej na terenie 
wsi od kapitalistów wiejskich i ich 
zauszników i przerzucenie główne­
go ciężaru podatkowego na kapita 
listów wiejskich.

Trwałe jednak zapewnienie do­
brobytu chłopów pracujących i wy­
datne podniesienie produkcji rol­
nictwa możliwe jest tylko przez ze­
społową gospodarkę na wsi, prowa 
dzoną w formie spółdzielczości pro 
dukcyjnej. Świadczy o tym najle­
piej przykład Związku Radzieckie 
go. Konkretne formy tej spółdziel 
czości, dostosowane do naszych wa 
runków, Wytworzą i określą sann 
chłopi polscy, w oparciu o państwo 
ludowe i sojusz z klasą robotniczą, 
przekonując się na praktyce o wyZ 
szóści zespołowego gospodarowa­
nia w rolnictwie.

I na wsi, tak jak w mieście i w roi 
ńictwie, tak jak w przemyśle pod­
stawowym problemem jest podnie­
sienie wydajności pracy rolnka 
przez ulepszenie narzędzi produk 
cji, przez zastosowanie maszyn t 
nowoczesnego sprzętu rolniczego, 
ułatwiającego pracę i przynoszące­
go znaczne powiększenie plonów. 
Jedną z przeszkód w zastosowaniu 
nowoczesnych metod uprawy i pro 
dukćji rolniczej jest rozdrobnienie 
gospodarki chłopskiej. Jedynym 
sposobem przezwyciężenia tej trud, 
ności jest uprawa zespołowa ziemi 
i zespołowe korzystanie z maszyn 
i sprzętu rolniczego, na które nie 
może pozwolić sobie pojedyncze 
drobne gospodarstwo.

Oczywiście w podniesieniu wydaj 
ności produkcji rolnej zaintereso­
wane jest całe społeczeństwo, al® 
przede wszystkim zainteresowani są 
sami chłopi. Nie ma takiego'rolni­
ka, który by uważał, że lepiej jest 
otrzymywać niższe plony z ziemi, 
niż korzystać z maszyn, z nowoczes 
nych narzędzi rolniczych i z wyż­
szych metod uprawy. Zadaniem 
państwa i klasy robotniczej jako 
sojusznika jest dopomóc chłopom 
w przejściu do wyższych i wydaj" 
niejszych metod gospodarowania, 
gdy o pomoc tę chłopi się zwrócą. 
Oni sami będą o tym decydowali, 
a wszelkie pogłoski o tym, że pań" 
stwo demokratyczno - ludowe sto­
sować będzie środki nacisku czy 
przymusu są zwykłym oszustwem 
ze strony wrogów ludu pracujące­
go, którzy chcieliby widzieć chło­
pa w nędzy i zacofaniu, aby go łat­
wiej wyzyskać i oszukać.

TOWARZYSZE!
•Chciałbym zakończyć słowami 

naszej deklaracji ideowej: Nasze 
pokolenie wcieli w życie marzenia 
wielu pokoleń rewolucjonistów pol­
skich, zbuduje Polskę Socjalistycz 
ną. Jednoczymy się, aby spełnić 
to historyczne zadanie.

Kongres nasz jest widomym zna 
kiem. braterstwa robotników, chło­
pów pracujących i inteligencji w 
walce o sprawiedliwość społeczną!

Kongres nasz jest rękojmią bez­
pieczeństwa Polski, jest gwarancją 
dalszego rozkwitu Polski, jej siłv 
i wielkości.

Na tym polega historyczne zna­
czenie I Kongresu Polskiej Zjedno 
czonej Partii Robotniczej!

Budujemy Polskę, która będzie 
troskliwą matką dla wszystkich lu­
dzi rzetelnej pracy!

Budujemy Polskę, która nie bę­
dzie znała nędzy, ani krzywdy ludz 
kiej!

Budujemy Poslkę światłych, szła 
chętnych ludzi!

Zewrzyj my szeregi!
Wzmóżmy wysiłek twórczej pra­

cy!
Niech żyje Polska Zjednoczona 

Partia Robotnicza.
Niech żyje Polska! (BurzLiwe 

oklaski) ■



Tomnice—ferma zwierząt futerkowych

Tylko dwa tygodnie trwa 
okres dojrzałości futerka
H ODOWLA lisów srebrnych zo­

stała zapoczątkowana w Polsce 
już przed wojną. Kilka’ mniejszych 
hodowli znajdowało się w rękach 
prywatnych, niezależnie od 2 czy 3 
ferm państwowych. Zdziesiątkowany 
podczas okupacji materiał rozpłodo­
wy trzeba teraz uzupełniać drogą 
żmudnej selekcji. Największe ho­
dowle znajdują się obecnie pod ad­
ministracją lasów państwowych.

Na terenie Poznańskiej Dyrekcji

Służba Polsce
szkoli fachowców

Przeprowadzona przez Komendę 
Wojewódzką Służby Polsce akcja 
przysposobienia przemysłowego obję 
ła w Wielkopolsce i na Ziemi Lu­
buskiej ponad 1.000 młodzieży.

W kursach radiowych uczestniczy 
ok. 400 junaków ok. 200 uczestników 
pobiera naukę na kursie dla kandy­
datów na radiotelegrafistów oraz te 
letypistek.

Kurs dla kierowców samochodo­
wych skupia 233 junaków. Przeszło 
200 junaków liczy kurs obsługi ma­
szyn rolniczych. W kursie gospoda: 
stwa domowego •bierze udział 48 ju- 
naczek. CP)

Na Wojewódzkiej Konferencji Ad 
ministracyjno - Samorządowej w 
Stronnictwie Ludowym w Poznaniu 
radzono 7 bm. o najpilniejszych po­
trzebach, związanych z administra­
cją państwową i samorządową. Z 
ramienia NKW SL przybył na kon­
ferencję ob. Szkop, który wygłosił 
referat polityczno - propagandowy. 
Następne referaty wygłosili staro­
stowie ze Środy, Zielonej Góry, oraz 
wicestarosta z Międzyrzecza.

Podciągnięcie kadr administracyj 
no - samorządowych, reorganizacja 
Rad Narodowych, praca klubów rad 
nych SL, współpraca starosty z Ra­
dami Narodowymi — oto sprawy, 
które były omawiane na konfe­
rencji.

W konferencji wzięli udział staro­
stowie, ich zastępcy, przewodniczący

So warto zobaczyć
w Poznaniu?
TEATRY

TEATR WIELKI — „Noc na Łysej
Górze", „Bagatela", godz. 19.00.
PAŃSTWOWY TEATR POLSKI — 
„Strzały na ulicy Długiej", godz. 19.00. 
TEATR NOWY — „Lato w No- 
hant“, godz. 19.00.
TEATR KOMEDIA MUZYCZNA - 
„Słomkowy kapelusz", godz. 20.00.
TEATR AKTORA I LALKI — 
„Piast**,  godz. 19.00.

KINA

APOLLO — „Słońce wschodzi" godz
15.30, 18.00 i 20.30 w niedzielę od 
godz. 13.00.
BAŁTYK „Pieśń tajgi" godz. 15.30 
18.00 ■ 20.30 w niedzielę od godz. 
13.00.
MUZA — „Ostatni Mohikanin" godz. 
16.00. 18 00 j 20.00, w niedzielę od 
godz. 14.00.
RIALTO — „Uczennica I A" godz.
14.30 i 16.30, „Zwariowane lotnisko"
18.30 i 20.30. w niedzielę od 
14.00.
WARTA — „Ojczyzna" godz.
18.30 i 20.30 w niedzielę od
14.30.
WARTA — „Program aktualności" 
nr. 38 godz. 11.00. 12.00 13.00 i 14.00 
w niedzielę od godz. 10.00. 

B 67203

godz.

16.30, 
godz.

są obecnie dwie fermy — Czernie- 
jówko k/Gniezna i Tomnice k/Kro 
toszyna.

NA fermie Tomnice prócz 350 li­
sów srebrnych — alaska i krzy 

żaków — jest jeszcze 20 norek ka­
nadyjskich. Norki są to niewielkie 
zwierzątka, przypominające swym 
wyglądem kuny leśne. Ich futerka 
osiągają te same ceny, co lisów srebi 
nych, mimo różnicy w wielkości.

Obecnie trwa tzw. futerkowanie 
lisów, czyli ubój i zdejmowanie skó 
ry. Okres dojrzałości futerka, przy­
padający w grudniu, jest dość krót­
ki, gdyż wynosi tylko około 2 tygod 
ni. Trzeba bardzo doświadczonego 
oka hodowcy, by rozpoznać po pig­
mencie skóry i innych mało widocz­
nych cechach dojrzałości futerka.

TOMNICE przeznaczyły w br. 150 
sztuk na futerkowanie. Doświad 

czony hodowca i kierownik fermy— 
leśniczy Kasperski, bierze osobiście 
udział we wszelkich pracach przy 
uboju i ściąganiu

Potrzebne jest tu doświadczenie, 
gdyż najmniejsze uszkodzenie obni­
ża wartość futerka, które po ściąg­
nięciu ze zwierzęcia wymaga jeszcze 

| wielu zabiegów, zanim będzie go-

futerka.

PRN, kierownicy biur PRN oraz 
członkowie wydziałów administra­
cyjno - samorządowych starostw — 
SL-owcy. (k)

... . ----------

Ludność wiejska 
korzysta z świetlicy

W Obrowie, pow. szamotulski, w 
majątku Zw. Zaw. Prac. Państw. 
RP jest świetlica majątkowa. Robot­
nicy majątku często i chętnie odwie­
dzają ją, szczególnie młodzież.

Wielkim powodzeniem cieszy się 
biblioteka, która ma 81 tomów. 28 
pozycji obejmują w niej popularne

Spółdzielcze wezwanie 
do współzawodnictwa

związku z uczczeniem Kongre­
su Zjednoczenia partii robotniczych, 
pracownicy Pow. Zw, Gminnych Spół 
dzielni „Samopomoc Chłopska” w 
Szamotułach, wezwani w ramach 
współzawodnictwa pracy przez skład­
nicę „Społem" w Szamotułach, pod­
jęli wezwanie i każdy z pracowni­
ków umysłowych ofiarował 15 godzin 
bezpłatnej pracy od 1 ido 15 bm„ a 
pracownicy fizyczni w tym samym 
czasie — każdy po 
płatnej pnaicy celem 
legł oś ci.

10 gadzin hez- 
odrobienia za-

„SCh“ wezwaliPracownicy PZGS 
do dalszego współzawodnictwa ko­
legów ze Spółdzielni Powszechnej 

Pomnik Adama Mickiewicza
W Poznaniu ma stanąć pomnik największego naszego poety — ro­

mantyka A. Mickiewicza.
W związku z tym został zorganizowany konkurs na projekt pomni­

ka, a ostatnio została otwarta w Muzeum Wielkopolskim wystawa 
projektów.

Prócz nadesłanych projektów wystawiano również fotografie S ry­
ciny dawnych pomników oraz plakiety j medale, związane z osobą 
poety.

Z 30 rzeźbiarzy, biorących udział w konkursie, pierwszą nagrodę 
w wysokości pół miliona zł otrzymało godło „18".

Według tego projektu zostanie w najbliższym czasie rozpoczęta 
budowa pomnika.

towe do sprzedaży. Aukcje futrzar­
skie są organizowane przez Minister 
stwo Leśnictwa rokrocznie w stycz­
niu.

Futerka lisów srebrnych niewy- 
prawione osiągają na aukcjach ceny 
do 35.000 zł. Ponieważ całoroczne 
utrzymanie lisa kosztuje łącznie z 
administracją i amortyzacją urzą­
dzeń około 7 tys. zl, hodowla lisów 
srebrnych jest bardzo dochodowa.

Cukrownia średzka 
zakończyła kampanię

Cukrownia w Środzie zakończyła 
11 bm. przeróbkę buraka, skracając 
czas kampanii o 21 i 1/2 doby. Prze­
robiono ponad normę 40.000 q bu­
raków. Ogólnie przerobiono 657.000 
q buraków. Wyprodukowano 101.600 
q cukru. Ze 100 kg buraków otrzy­
mano 15,5 kg cukru.

Uzyskanie tej normy jest jednym 
z najwyższych osiągnięć w dziedzi 
nie cukrownictwa w Polsce. Stanów: 
to dowód, że załoga fabryczna zro-

Kurs dla sióstr PCK 
w Zielonej Górze

Polski Czerwony Krzyż w Zielo­
nej Górze organizuje półroczny kurs 
dla sióstr Pogotowia Sanitarnego 
PCK.

Kurs rozpocznie się 7 stycznia 
1949 r. Zgłoszenia kierować w ter­
minie do 25 bm. bezpośrednio do 

książki naukowe z różnych dzie­
dzin — i te właśnie cieszą się naj­
większym powodzeniem.

W świetlicy została uruchomiona 
ostatnio czytelnia, do której zapre­
numerowano szereg dzienników, za­
wodowych pism rolniczych, kobie­
cych i młodzieżowych. (B)

„Jedność" w Szamotułach, którzy 
wezwanie podjęli. (B)

Nie wolno znęcać się
nad zwierzętami

Poza obojętnością na niedolę zwie 
rząt roboczych, przeciążonych pracą, 
często można zaobserwować okrutne 
obchodzenie się ze zwierzętami, nie­
ludzkie znęcanie 6ię nad nimi.

Ostatnio w myśl ustawy o ochro­
nie nad zwierzętami, skazano w try­
bie administracyjnym przez Starostwo 
w Szamotułach K. Włodarczyka z 
Szamotuł za znęcanie się nad bydłem 
na 1-000 zł grzywny wzgL 20 dni aresz 
tu zastępczego, (B)

W 118 gromadach pow. ostrow­
skiego odbyły się już wybory do 
ZSCh. W skład nowowybranych Za 
rządów Kół Gromadzkich ZSCh 
weszło 19,4 proc, bezrolnych 11,3 
proc, rolników od 2 ha — 16,8 proc, 
od 2 — 5 ha 39 proc, od 5 — 10 ha. 
12,5 proc, od 10 — 15 ha, 0,5 proc, 
od 15 — 20’ ha i 0,5 proc, rolników 
ponad 20 ha,

W skład zarządów weszły rów- 

zumiała intencję planu rządowego 
i ideę współzawodnictwa pracy, da­
jąc maksimum wysiłku do najlep­
szego wykorzystania surowca.

Spółdzielnie pracy
Przemysłu Skórzanego w Gostyniu

Jeszcze w kwietniu 1945 roku po­
wstała w Gostyniu Spółdzielnia 
Szewska, założona przez kilku miej-

Oddziału PCK w Zielonej Górze.
Do podania należy dołączyć życio- 

rys, świadectwo moralności i odpis 
świadectwa ukończenia co najmniej 
7 klas szkoły powszechnej.

Kandydatki zostaną poddane egza 
minowi wstępnemu;

Nauka na kursie jest bezpłatna. 
Meszkanie w internacie z całkowi­
tym utrzymaniem kosztuje 5.000 zł 
miesięcznie. (sz)

W obszernej sali strzelnicy w Cho 
dzieży wobec zgromadzonych prze­
szło 1.500 osób odbył się ostatnio 
wspaniały wieczór wokalno - mu­
zyczny zespołów świetlicowych miej 
scowych fabryk, zorganizowany przez 
Towarzystwo Przyjaźni Polsko - Ra­
dzieckiej.

Nad Węgr-tcg
(CH) Na zebraniu PKOS w Cho­

dzieży zapoczątkowano Akcję Porno 
cy Zimowej. Na pierwszy plan wy­
sunięto kwestię opału jako zasadni­
czą w okresie zimowym. Sprawę tę 
zobowiązał się załatwić miejscowy 
starosta. Ponadto uchwalono ogra­
niczenie innych zbiórek ulicznych w 
okresie zimowym, aby akcja Pomocy 
Zimowej mogła przynieść jak naj­
lepsze' rezultaty.

*
W Państwowym Gimn. im. Marcin 

kowskiego w Poznaniu odbyło się ze 
branie statutowe Towarzystwa Absol 
wentów Szkół Średnich dla Doro­
słych. Na zebraniu dokonano przy­
jęcia statutu Towarzystwa oraz do­
konano wyboru władz. Poza tym by 
ła omawiana sprawa krzewienia o- 
światy wśród dorosłych, prowadze­
nia akoji samokształceniowej oraz 
sprawa opieki nad szkołami dla do­
rosłych.

***
(eh) W Muzeum Wielkopolskim do 

konano otwarcia wystawy Belgij­
skiej Grafiki Współczesnej. Wysta 
wa ta cieszy się dużym powodze­
niem. Zwiedzanie odbywa się w nor 
malnych godzinach zwiedzania Mu­
zeum. Trwanie wystawy przewiduje 
się do końca bm.

nież kobiety w ilości 4,7 proc.
Wybory do Pow. Zarz. ZSCh od­

będą się w końcu stycznia 1949 r.
te)

Robotnicy kierownikami
w Zakładach H. Cegielski

W zakładach przemysłowych H. 
Cegielskiego wielu robotników zaj­
muje już kierownicze stanowiska, 
wywiązując się dobrze ze swych obo 
wiązków.

1 bm. W. Szablewski został wysu­
nięty na stanowisko wicedyrektora 
technicznego zakładów

Ponadto kierownicze stanowiska 
otrzymali: K. Twers, C. Zamiar, F, 
Siwiński, J. Walter, S. Faleński i E. 
Eckert. (p) 

czasem, po 
trudności, 

Spółdzielnię

scowych szewców. Z 
przezwyciężeniu szeregu 
przekształcono ją na
Pracy Przemysłu Skórzanego. I od 
tego momentu można mówić o jej 
prawdziwym rozwoju.

Wprowadzono szereg nowych ma­
szyn, zwiększono personel, zmecha­
nizowano pracę i w niedługim cza­
sie mały, poprzedni warsztacik szew 
ski, przekształcono w fabryczkę, pro 
dukującą dziennie ponad 250 par 
obuwia.

Spółdzielnia ma zapewniony dal­
szy rozwój. Mówią o tym zwiększa­
jące się z każdym rokiem obroty. 
Podobnie jak inne zakłady pracy, 
Spółdzielnia przystąpiła do współza 
wodnictwa i posiada już w swoich 
warsztatach wielu przodowników 
pracy. (CH)
.... * ■ .......... ................ .

cho 
umo 
oglą 
zdo-

Towarzystwo zorganizowało w 
miesiącu „Pogłębienia Przyjaźni Pol 
sko - Radzieckiej" w powiecie 
dzieskim przeszło 50 akademii i 
żliwiło 6.000 młodzieży szkolnej 
danie filmów kulturalnych oraz 
było 1.000 nowych członków.

(Ko)

(ch) Staraniem Komitetu Rodzi­
cielskiego przy Państwowej Szkole 
Żeńskiej w Śremie zradiofonizowa- 
no budynek szkolny. Niedawno od­
była .się w szkole uroczystość odda­
nia do użytku aparatu radiowego 
oraz 15 głośników, umieszczonych w 
poszczególnych salach klasowych.

Redakcja S Administracja: Po- 
n tt, ul. Dąbrowskiego 77, tel. 
Red. 90-40, nocny 45-09. Adm. 
93-94.

CENNIK OGŁOSZEŃ:
Drobne - po d 30 za wyraz 

(minimum 300 zł); poszukiwania 
pracy zł 15 za wyraz (minimum 
150 zł).

PRENUMERATA MIESIĘCZNA
IZO zł. Wpłacać na Konto P. K. O. 
Oddz. Poznań nr W-5626 lub 
Bank Gosp, Spółdzielczego od­
dział Poznań Nr 690.

WYDAWCA: Nacz. Kom. Wyk 
Stronnictwa Ludowego. Odpowia­
da za pismo Kolegium Redakcyj­
ne. Drukarnia NKW SL. War­

szawa. Skolimowska 5.

Sta. 7 .



Tak dalej być nie może TA3ELA WYSIANYCH 54 LOTERII
Chęciny wejdą w nurt nowego życia
C* HĘCINY, i '

s teckim, liczy obecnie ok. 3.000 
mieszkańców. Jest zaniedbane i ma 
pecha.

miasteczko w pow. kie l jej partii politycznych. Błędne wy-1 Kielcach pozwolił niemal przez całą
Ahonnift n/lr 5 OTTA i rbiłsn /IR /'•'n-źlm -

- Jego' człowiek pracy żyje bez książ 
fc. gazety, kina, teatru, związku za­
wodowego, bez postępowej organi­
zacji młodzieżowej i nawet bez po­
rządnego budynku szkoły podstawo­
wej. Do tych osiągnięć zdobywanych 
przez inne środowiska Chęcimak nie
miał szczęścia. I dlatego jego po- . chorób umysłowych na tle ekstazy 
ziom wyrobienia ogólnego, społecz- ! religijnej; jaka praktyka religijna 
nego j politycznego był niemal opła- każę odprawiać nabożeństwa raz na 
kany.

chowanie religijne doprowadza wiele 
jednostek miejscowych do anormal­
nego stanu psychicznego, który ni­
komu nie przynosi korzyści, a i ks. 
Zachariaszowi nie przysparza zasług 
wobec Boga i Ojczyzny.

Dlatego zdrowa część tamtejszej 
ludności stawia ks. wikaremu kilka 
pytań: Co mają oznaczać praktyki, 
które doprowadzają wiernych do

Do jednej tylko sprawy miały Chę 
ciny „szczęście". Oddawna tamtej­
sza parafia katolicka miała niektó­
rych duchownych, oddziaływują­
cych źle na umysły wiernych, nie 
zdobywających się na analizowanie 
głoszonych prawd religijnych, któ­
re wykraczały często poza granice 
wiary.

miesiąc o północy, jako tzw.. „św.ę- 
I te godziny", co ma na celu masowe 
zbieranie zamówień na kartkach na 

i tzw „msze gregoriańskie", z pobie­
raniem za to wysokich opłat?

Postępowa część ludności chę 
cin patrzy ze zdziwieniem, jak 

ks. Zachariasz pozostawia otwarte 
‘ drzwi mieszkania, aby ubodzy wer- 
Ini znosili mu takie podarki, jak: ra­

dio, łóżko, pierzynę, obuwie, łań-
Od pewnego czasu „naucza" mło-, kiszek, żywność itp.; ma żal do ks. 

dzież szkolną j parafian w Chęci- - - ■ - -
nach ks. Zachariasz. Społeczeństwo 
które go wychowało 1 wykształciło, 
ma prawo wymagać od niego uczci­
wego wychowania religijnego i mo­
ralnego. Znaczna część ludności, któ 
ra słucha jego nauk i kazań, wygła­
szanych nie tylko w kościele, prag­
nie aby ks. Zachariasz zmienił swój 
stosunek do rządu Polski Ludowej

wikarego, że prowadząc w paździer­
niku br. pielgrzymkę z odpustu w

drogę (15 km) nieść ciężką chorą­
giew kościelną sfanatyzowanej, sła­
bej i chorej kobiecie, aż rozchoro­
wała się z tego powodu.

Ks. Zachariasz nie potrafi albo nie 
chce zlikwidować histerycznych ocen 
swych wiernych, którzy w „uniesie­
niu" wzywają „drogiego imienia Za­
chariasza" nocami pod jego mieszka­
niem. albo w szale obłąkańczym wy 
pędzają szatana uderzaniem w gło­
wę ciężkim krucyfiksem.

Żle jest, że polski duchowny, wy­
święcony w polskim sem.nar.um 
tłumaczy Polakom, że prawdziwym 
przyjacielem Polski i Polaków jest 
jedynie papeż panujący obecn.e w 
Watykanie. Prosty człowiek Chęcin 
rozumie tę prawdę inaczej. Polska 
Ludowa wprowadza ustrój sprawie­
dliwości społecznej. Nikt nie zdoła 
zatrzymać jej w tym pochodzie. Po 
stęp zgmecie fałsz i zło którym ks. 
Zachariasz ' podobni mu chcą ska­
zić dusze człowieka pracy. Na nic 
niechrześcijański wpływ ksjęży Za-, 
chariaszów! Ludomir
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Produkcji i
Zjedn. Zakł. Przem, Farm.

Przedsiębiorstwo Państw. Wyod­
rębnione z siedzibą w Warszawie 
Żądać w aptekach i drogeriach.
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Nie cieszcie się z góry — łowcy ' żółtkami, drudzy podnoś® jej sycące 
błędów zecerskich, 
notatki jest wydrukowany bez zarzu-i 

gamratką, ; 
miała nic

tu, a „gramtajtlka" ani z 
ani z gramatyką nigdy nie 
wspólnego.

„Gramaibka" przez liczne 
la jednym z najpopularniejszych wy- 
raizów polskich, określających spe­
cjalnie. łubianą i powszechnie jadaną 
przez naszych prapraojców polewką 
piwną. Do niajgłośnicjsizych entuzja­
stów tej potrawy należał król Zyg­
munt Stary, dla którego była onagnie 
odzownym daniem śniadaniowym i 
służyła mu na zdrowiu przez całe 
długie życie. Przez szereg stuleci, 
kiedy nie znano jeszcze w Polsce ka­
wy i herbaty — „gramatka” była co­
dziennym śniadaniem większości Po­
laków. Posilał się nią z równym ape­
tytem i najdumniejszy karmazyn, i ro­
botnik, i najbardziej mizerny chudo- 
pachołek: jedini zaprawiali ją bogato

tyt-uł naszej zalety, dosypując grzanki z chleba.
Warto tułaj powtórzyć jeden z 

ostatnich przepisów starej polskiej 
kuchni na spacjaln-iie smaczną odmia­
nę gromadki" (proporcje składników 
przeliczone nowocześnie) i

99757
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t)akzv ciąg wygranych podany hedzie jutro
wietó by-

30 g masła, 40 g mąki, 1 litr 
dobrego piwa, cukier, cyna­
mon albo skórka cytrynowa.

Mąkę zarumienić z masłem do 
jasnozłotego kcloru. Zalać powoli 
tę zaprażkę piwem i zagotować mie­
szając. Dosypać w międzyczasie cu­
kru — dp smaku i dodać cynamon 
wzgł. skórki cytrynowej. 
Przyrządzając „graanatkę"

wiedzieć, że obecne piwa z browarów 
państwowych eą już naprawdę wyso­
kiej kliasy, co oczywiście ma niemałe 
znaczenie dla walorów polewki — 
odżywczych i smakowych.

warto
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SOBOTA^ 18 GRUDNIA "

5.20 Konc. z Czeehosłowacjii. 6.30 
' M’’z 9.00 ..Dzieje jednego strajku”— 
Wasilewskiej 9.20 Pieśni .930 „Zagad- 

j nieme egzekutywy w szkole ra-dziec- 
ikiej". 15 25 Inform. 1530 Dla dzieci: 
„Szklana Góra". 16.30 Muz, 16 45 
„Przy sobocie po robocie" 18.15 Utwo 
ry Mozarta. 18 45 Dla świetlic wiej­
skich: Zespół Śląsiki. 19.00 Wieczór 
mickiewiczowski. 19.30 „Jaik gra i 
śpiewa wieś ra-diziecka". 22.00 Muz. 
tan 2230 Bułgaria przemawia dio Pol­
ski, 23.30 Muz. tan.

Polskie Radio zastrzega możliwość 
zmian w programie,

—□-------

Nawu polski port 
we Fromborku

Dnia 15 bm, odbyło się przeka­
zanie do eksploatacji portu Frombork, 
odbudowanego przez Główny Urząd 
Morski. W tymże dniu nastąpiło w 

■ Elblągu otwarcie nowozorganizowa- 
nej świetlicy pracowników G. U. M. 
oraz oddanie do użytku robotnikom 

| wyremontowanych mieszkań.

,1 ?r^!J,bólach

PAŃSKIE RADY 
dla uwłaszczonych chłopów

P O zniesieniu pańszczyzny i 
uwłaszczeniu chłopów galicyj 

skich (oraz wielkopolskich, w Kon 
gresówce wyzwolenie chłopa z nie 
woli pańszczyźnianej przyszło do­
piero w roku 1863) w roku 1848 
(„Wiosna Ludów") położenie mas 
chłopskich bynajmniej nie stało 
się różowe. Obdarzeni dodatkowy­
mi nadziałami dworskiej ziemi, ale 
pozbawieni dostatecznej ilości in­
wentarza, własnych pastwisk i pra 
wa. wyrębu drzewa w lasach (o te 
serwituty walczyła wieś długie la­
ta z dworem), znaleźli się nasi u- 
wolnieni z pęt pańszczyźnianych 
chłopi w bardzo trudnej sytuacji i 
niejednokrotnie duże łany przydzie 
Lonej im ziemi pozostawiali odło 
giem. Równocześnie już wtedy za 
rysowuje się na wsi podział chło­
pów na bogatych i biednych, nie- 
posiadających dostatecznej ilości 
ziemi na wyżywienie zwykłe bardzo 
licznej rodziny. Sytuację tę umie 
wyzyskać odpowiednio dwór i 
szlachta.

Trzeba bowiem zdać sobie spra 
wę z tego, że po uwłaszczeniu chło 
pów, którzy przez całe wieki za dar 
mo na pańskim pracowali, również 
właściciele obszarów dworskich sta 
ŚfrTs" -
““ B-67203 

nęli wobec poważnych trudności. 
Pozbawieni darmowej siły roboczej 
długo nie mogli pogodzić się z tym 
faktem i orientując się w ciężkiej 
wówczas sytuacji chłopów zmobili 
zowali adpowiednią akcję propa­
gandową. Na usługach panów ze 
dworu stanęła w tym czasie obok 
plebanii przede wszystkim reakcyj 
na, przez szlachtę inspirowana pra 
sa „ludowa", która po okresie 
„Wiosny Ludów“ w potężniejącej 
z noku na rok liczbie zaczęła do­
cierać na wieś i odpowiednio ura­
biać garnące się powoli do oświaty 
masy chłopskie. Ówczesne „rady" 
i „życzliwe" wskazówki dla chłopów 

są tak ciekawe i „budujące", że 
pod każdym względem zasługują 
na to, aby w stulecie „Wiosny Lu- 
dów‘‘ na łamach prasy ludowej 
przypomnieć je masom chłopskim.

Na wstępie pozwolę sobie zacy­
tować zalecenie, jakie w roku 1848 
przynosi chłopom w n-rze 5 „Przy 
jaciel Ludu" (oj, dużo w tym cza­
sie chłop polski miał przyja­
ciół"!), pisemko „dla oświaty i za 
bawy ludu wiejskiego", ukazujące 
się we Lwowie pod redakcją A. Ka 

’ mińskiego.
Na łamach tego niezwykle poczyt 

nego (nakład około 5000 egzempla 
rzy) wówczas czasopisma czytamy 
m. in. oo następuje: (artykuł o cze 

ładzi) ...„Kto nie ma własnego 
gruntu, albo rodzinę tak liczną, iż 
ten jaki ma wyżywić jej nie może, 
idzie służyć do dworu lub do mia­
sta. Rozumniej czyni kto się trzy 
ma dworu, bo choć w mieście pła 
ca wyższa, ale człowiek oddala się 
od krewnych i przyjaciół, nawyka 
powoli do próżniactwa i zbytku, 
który go zmusza coraz większej żą­
dać zapłaty... Sługa myśląc ciągle 
o wyższej płacy nie przywiązuje się 
do Pana, bo czeka tylko sposobnoś 
ci dostać się tam, gdzie płacą wię 
cej.

Przeciwnie dzieje się we dworze. 
Ludzki i dobry Pan jest ojcem dla 
czeladzi, zachęca do porządku i do 
pracy. Takim ojcowskim obchodzę 
niem się ze sługami davzni i cnotli 
wi ojcowie nasi łagodzili ciężki los 
paddaństwa, a dzieciom swoim zo 
stawiali nieocenione skarby w bło­
gosławieństwie i przywiązaniu sług 
i włościan. Taki Pan z dumą stał 
w pośród licznej ludności włości 
swoich i był groźny nieprzyjacio­
łom swoim, bo na każde skinienie 
tysiące miał gotowych rąk do obro 
ny i do pracy4'.

BY zasłuż na miłość i nie stra­
cić cennej „przychylności" do 

brego (zawsze) Pana (koniecznie 
przez duże ,,P“) dobry sługa chłop 
ski musi odpowiadać wielu warun­
kom i posiadać w wysokim stopniu 
ściśle określone zalety. Precyzuje 
je znowu nasz „Przyjaciel Ludu" w 
numerze 21 z reku 1848:

...„Po posłuszeństwie pierwszym 

w służbie warunkiem jest zdatrmść. 
Człowiek słabowity nie powinien 
się godzić do usług wymagających 
zdrowia... Drug:m warunkiem jest 
gorliwość. Kto gorliwym jest w 
służbie, ten ją nie zmienia i nie 
opuszcza, takiego sługę sami Pano 
wie starają się zatrzymać dla współ 
nego interesu. Trzecim warunkiem 
jest wierność. Zależy ona na tern, 
aby wszystkie zlecenia i poruczone 
sobie czynności bez ukrzywdzenia 
Pana w najmniejszej rzeczy wyko­
nywać../*

Z zacytowanych tu wyjątków wi 
dzimy jak chytrze i perfidnie chciał 
dwór szlachecki wykorzystać cięż­
kie położenie bezradnych, co do­
piero uwolnionych z pęt pańszazyz 
nianych, ciemnych mas chłopskich.

Toteż w tej atmosferze świado­
mego zakłamania głos rozsądku w 
ówczesnej prasie należy do rzad­
kości. Za taki trzeba uznać arty­
kuł wstępny opublikowany w n-rze 
1 lwowskiej „Gazety Powszechne’", 
noszącej słusznie w tytule' godło 
„Postęp". Tam też postępowy pu­
blicysta piszę m. in.: ... „Czas zejść 
zaiste z mglistej sfery idealizmu 
na surowe pole praktyki i doświad­
czenia. Wyznawcy więc wszech- 
władztwa ludu, demokraci, radyka 
liści i wszelkiego socyallzmu zwo­
lennicy poczn:jmy wspólnie słu­
żyć ludowi, lecz służbą rzetelną, 
do pojęć jego i potrzeb zastosowa 
ną, z korzyścią zaś narodowej spra 
wy nierozłączną. \^eźmy się do za 
łatwienia pierwszych jego i naj­

prostszych stosunków towarzyskich, 
postarajmy się więc o urządzenie 
gminy, o wprowadzenie w życie 
najprostszych praw obywatelskie­
go życia. W dalszych następstwach 
rzućmy wzgląd pilny na prawo wy 
borów, na obowiązki krajowej re­
prezentacji, na powinność strzeże­
nia i obrony narodowości naszej. 
Wszelkie zaś usiłowania uzacniaj- 
my oświatą, mądrością, nauczaniem 
i przekonywaniem wedle prawa, mo 
ralności i postępu. Ludziom trwóż 
liwym i do półśrodków politycz­
nych skłonnym radzimy przejrzeć 
i raz przekonać się o niewstrzyma- 
nym pędzie ludzkości do nowego 
porządku społecznego. Przyjmując 
wyraźną konieczność niech odrzucą 
dawne i przestarzałe pojęcia i na 
łogi..."

Te' życzliwe — bez cudzysłowu 
— rady i wskazania postępowego 
publicysty nie znalazły w ówczes 
nych sferach rodzimej reakcji i za 
borozej biurokracji szerszego od­
dźwięku. Jeszcze przez długie dzie 
siątki lat masy chłopskie były 
igraszką w rękach dworów, pleba­
ni j, reżimów zaborczych i rodzime 
go wstecznictwa.

Dppiero za naszych lat, po odzys 
kaniu prawdziwej wolności i uzyska 
niu pomocy w masach robotniczych, 
chłop polski uczynił obrachunek z 
odwiecznym swoim wrogiem klaso­
wym — szlachtą i świadomie przy­
stąpił do budowania dla siebie no 
wego jutra.

Władysław Błachut


